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-3B,. ssuŁispc. ĵ wiar rw u srau  .aiw^aHaMa îuromap

K raków, 25 listopada.
W mvśi postanowień Sanncyi pragm atycznej

1 Ustawy zasadniczej na tronie Habsburgów za 
siadł po swoim stry ju  a r  cy książę Karol F ran
ciszek Józef jako  cesatz Karol I.

Podobnie jak dostojny poprzednik jego ta k  i 
teraz miody cesarz obejmuje rządy w chwili 
przełomowej, w momencie, kiedy starożytne to 
państwo przebywa jeaen z najważniejszych, 
najtrudniejszych okresów swojej hisfcoryi.

W bogatej spusciźnie po swoim świetnej pa- 
mięci stryju znajdzie młody cesarz wiełkie skar
by. Największym z nich jednak jes t owa głębo
ka mądrość, k tó ra  cechowała sztukę rządzenia 
Franciszka Józefa I., opartą  na niewzruszonej 
wierności ustawom, na ścislein poszanowaniu 
postanowień konsiytucyi i tej nieporównanej 
cierpliwości, z jaką dostojny poprzednik dzisiej
szego m onarchy umiał czekać na  nrzebieg tych 
trudnych procesów porozumiewania się i zbli
żania wzajemnego między rozmaitemu obozami 
narodowemi, k tóre to  procesy stanow iły dotąd
2 zapewne nadal stanowić będą główną treść we
wnętrznego życia politycznego monarchii.

Rozporządzając skarbam i tycn bezcennych 
doświadczeń swojego stry ja , cesarz K arol po 
trafi niewątpliwie, przy pomocy odpowiednio 
dobieranych doradców, znaleźć zawsze drogę, 
wiodącą narody monarchii do tych wzniosłych 
celu w, k lóre im w  swoim pierwszym manifeście 
wyznaczył. W  dąiem u do tych celów zjedno
czą sio koło swego młodego m onarchy wszyscy 
obywał, le tego państwa. W szyscy pospieszą 
mu z tąsam ą pełną ofiarnej gotowości pomocą, 
z jaką stawali do apelu n a  każde zawołanie je 
go poprzednika.

Straszliwa wojna jeszcze trwa. Ale młody mo
narcha zaczął swój najw yższy 1 najtrudniejszy 
urząd pod dobrą wróżbą, skoro śmiało i odważ
nie st wierdził, że pragnie pokoju, oczywiście — 
pokoju pełnego honoru d la  jego dzielnej armii, 
zgodnego z interesam i życiowenri jego wielkie
go państwa. Takiego pokoju pragną wszyscy 
obywatele tego państwa.

Drugą dobrą wróżbą dla rozpoczynającego się 
panow ania jest jasno i stanowcze stwierdzenie 
w pierwszym manifeście wierności dła postano

Naród polski wierzy niewzruszenie, że n a 
stępca wielkodusznego cesarza będzie równic 
wielkodusznym wykonawcą jego m ądrych i 
wzniosłych postanowień, ż.e w tych wielkich a 
trudnych chwilach rozpoczynania się nowej ery 
w życiu naszego narodu, m e poskąpi mu swej 
możnej pomocy i opieki.

Silni tą  wiarą, z ufnością składam y nasze lo
sy w ręce młodego w łodarza starożytnej monar
chii. Niechaj uwieńczony laurem ostatecznego 
zwycięstwa — długie la ta  w łada w raz i  dostoj
ną małżonką swoją tern państwem — sobie na 
chwalę, narodom jego na pożytek.

T ę t e n t  e m a n  Franciszka J d z e fi
(T el. w ł. „N ow ej R eform y”).

Wiedeń, 25 listopada.
>Mittagsztg.« donosi:
Testam ent cesarza Franciszka Józefa jest 

dosc obszernym aktem , uzupełnionymi przuz 
liczno kodycyle. Nosi on  datę r. 1914, a  po 
śmierci aroyks. Franciszka Ferdynanda doznał 
licznych zmian. Co się tyczy dóbr koronnych. 
„estament nie zawiera żadnych postanowień, 
gdyż dobra te  nie są pryw atną własnością ce
sarz^. Testam ent zawiera .natomiast bardzo do
kładne postanowienia, c-o do prywatnego ma
ją tk u  cesarza, składającego się a gotówki, pa
pierów wartościowych, m ajątków  ziemskich, 
bezcennych wprost zbioiów obrazowy rzeźbi, 
zamków, will, pałacyków myśliwskich, posia
dłości gruntowych w  W iedniu i w innych mia
stach. M ajątek ten prz.ypa dnie członkom domu 
cesarskiego. Najobficiej obdarowani zostaną 
najbliżsi krewni cesarzu, jak  a r cyka Mary a Wa- 
ierya, kg. Cizela baw arska, wnukowie j pra- 
wnukowie cesarza, k$. Elżbieta Windisch- 
.graeite, zięciowie urcyks. Franciszek 'Salwator i 
ku. Ludwik bawarski.

W zruszającą jest wprost pamięć cesarza o 
wielu starych sługach, k tórzy  od wielu k t  po
zostawali przy jego boku. Cesarz obdarzył obfi-
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in ii p i®  fi
(lei. c. k. Biura kore-p.)

Berlin, 25 listopada, 
■s-Nordd. Ailg. Ztg.« donosi:7,1g.«
Cesarzowa wystosowała do cesarzowej Zyty 

telegram, w którym  wyraża swój głęboki 
współudział iw bólu j żałobie cesarzowej Zyty 
i ludów nnouarchii z powodu zgonu Franciszka 
•Józefa, pomna serdecznej przyjaźni, jaka  ce
sarzową Augustę łączyła w życiu z. cesarzem 
Franciszkiem Józefem i w diazuje na  nowe 
ciężkie obowiązki, których wy pełnienie, zwła
szcza w tych poważnych czasach wojny, sta
wia wysokie żądania siłom cesarzowej Zyty.

Cesarzowa Zyta odpowiedziała telegramem, 
w którym prosi cesarzową Augustę o przyjęcie 
podziękowania, pochodzącego z najgłębszego 
serca, i o przeniesienie przyjaźni, k tórą cesa
rzowa Augstn, miała dla cesarza Franciszka Jó 
zefa, także na nią i na jej rodzinę.

Cescrz h o w  tso&ec t e n i k s r t y .
(Tel. wtf „Nowej Reiormy”).

Budapeszt, 25 listopada.
»Az Ujzag* donosi:
Gdy sprawozdawcy wojenni unzybyli do a r

mii obecnego cesarzu Karola, ówczesnego ge
nerała pułkom nika, kom endanta na  froncie 
wschodnim a po.dno&iii w rozmowie z ogromnem 
uznaniem zdolności arcyksięcia, arcyks. Karol 
oświadczył:

Mam wielki szacunek dła p iasy  i dla waszej 
pracy duchowej, k tórą pełnicie w tych cięż
kich warunkach. Ale jes t niedopusżczalnein, 
byśeie parowie w tych nadzwyczajnych czasach 
mierzyli podwójną miarą, i  v. ięccj pisali o mnie, 
aniżeli o starych, zasłużonych tale bardzo ge
nerałach.

cle czterech kam erdynerów, kilku strzelców i 
wic u konsty tucji, k tórą młody m onarcha pra- leśniczych, k tórzy towarzyszyli cesarzowi na 
gnie, zgodnie z jej postanowieniem, znprzysiądz; polowaniach.

R o z m a i t e  o s o b i s to ś c i  o t r z y m a ł y  o d  c e s u .z a  tt-uroczj scie, skoro ty lko zbiorą się obie Izby Ra- ■ 
dy  państw a. |

Obie te zapowiedzi wzmocnią niewątpliwie lo 
głębokie zaufanie i miłość, kłóro oboje cesar
stwo jeszcze jako młoda arcyksiążęca para  za- 
skarbiłi sobie u wszystkich narodów monarchii. 
'Wśr.ód nich naród polski stoi z pewnością, pod 
względem zaufania i miłości, na  pie-rwszem 
miejscu z tego przedewrszyst:kiem powodu, że 
k ra j nasz m iał szczęście najdłużej gościć w 
ewą cli granicach dzisiejszego cesarza.

Jakgdyby  wieszczem jakiem ś przeczuciem 
wiedziony, że tu  w tym  k ra ju  ważyć się będą

pominie w formie obrazów, przedmiotów sztu 
ki i przedmiotów osobistego użytku, k tóre ma 
ją iin przywodzić na pamięć zmarłego cesarza

Przed pogrzebem.
(Tei. c. k. Biura korerp.)

Wiedeń, 25 listopada. 
Także onegdaj prócz członków cesarskiej ro-
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niebawem iosjr nietylko monarchii, lecz całej zamek s-clioenbmński liczne
Europy, cesarz Franciszek Józef wysłał swe«-o osobistości, celem pożegnalna się ze zwłokami, 
ukochanego wnuka tu  do nas właśnie, aby  ja k o 1 v̂ z o r a j  w nocy zdjął nad worny rzeźbiarz 
oficer kaw aleryi miał sposobność bliższego po- Prolesor M a r s c h a . i l  m askę pośmiertną. I  i -  
wiania kra ju  i ludzi. W skromnym dv,orku ko- Stępniu konał profesor d t K a l i s k o  n o- 
łomyjskim, k tó ry  pod nizłcim swoim dachem llQ,scl. Przyb°cznego lekarza d ra  Kcrzla kon 
k ry ł szczęście pierwszych miesięcy małżeństwa t'1 1 1 > Poczern- monarchę ubrano w
cesarza Karola, zadzierzgnęła się nić głębokiej §'a'*'Ł,ęvd no furm marszałkowski^ i złożono do 
sym patyi między ludnością tego kra ju  a  nim ! czarneJj okrytej p uszem trum ny i trumnę umie- 
jego małżonką, k tó ra  od pierwszej chwili podbb SZCZO!QO Da ‘'zarnmn podiińn. W  poniedziałek 
ła  serca j* mościa swojej duszy i prosto tą ebei- Przed przewiezieniem zostanie pluszowa trranuŁ 
Ścia. ” i ;duizona trum ny metalowej, poczem nastąpi

W czasie straszliwej wojny, kiedy to dzisiej- -rnkropicnie zwłok w obecności cesarskiej r o  
szemu cPNarzowu w ypadało często przebywać na d’zia7 ' .
pobojowiskach naszego k ra ju  już to w chara- Wczoraj przed południem przedstawiło się 
k terze przedstawiciela cesarza, już to  w  cliara- ces:iTZOW Karolowi cało austryackic minister- 
•klerze wodza, ta  silna nić sym patyi musiała u - f shvo- 
mocnić się niezwykle. Cesarz Karol poznał nasz 

i jego mieszkańców’ w szczęściu, pokoju;
■zarówno, jak  w nieszczęściu okropnej w ojny,' Człrakcałe d t e  pannlncyrh na

1 n,i°s' ' 1 •w obu s’'ta“ T“ h pogrzebie resnrza F r a a t t e  JózefH.
(Tel. wl. „Nowej Reformy”).

W iedeń, 25 listopada. 
‘ N. Fr. Prcsse* donotS1!, żo na pogrzob cesa

rza Franciszka Józefa przybyć ma cesarz Wil
helm w towarzystw ie wszystkich książąt Rze
szy niemieckiej. Prawdopodobnie cesarzowi

Sposobność przekonać sio, że tu wśród ludności 
polskiej ma monarchia i jej dyne.stya niewzru
szoną i zawrze pewną ostaję wierności i przy- 
wuąz.inia-

Ubieglej zimy cesarz Karol odwiedził walczą
ce w K arpatach Lc-gieny. Sarn przekonał aię o 
bohaterstw ie tych młodocianych zastęiiów pol- 
sKifh, k lóre poszły av pole jako  wyraziciele wie
ku siyełi ideałów polskich, i saiń rozdzielając Wilhelmowi towarzyszyć będzie cesarzowa, utk 
miedzy w idu  z nich nagrody męstwa żołnicr- samo Iu-ól mwarwki ma przybyć w towarzystwdo
skiego, mml możność stwierdzenia, ze wdzięcz-1, .. . 3 3   ,IU UZIl (łS(, Si W] LrUZC M in, L v> WUtl^óż. trń lnw oi T)ru« * j. • * .
mość polska jest czeruś równie pożytecznem, jak  _ J‘ fle 1 zu w iROCzi^tosciach
pięknem, równie szczercm, jak bohaterskiem.

Pewni tiw ałości tycłi jnż zadzierzgniętych ni
ci wzajemnych sym patyj i zrozumienia., ufni, że 
cesarz Karol zachowa, dla nas te uczucia, któ- 
ryrch nie szczędził nam nieodżałowany i nieza
pom niany wielki nasz opiekun — Franciszek 
Józef I., my Polacy zgodni jesteśm y i solidarni 
w  uczuciu wierności i miłości dla młodej cesar
skiej pary. Serca polskie są dla niej otw arte na 
śeieżaj.

W ielkoduszny poprzednik cesarza Karola 
szereg dowodów życzliwości dla naszego naro
du i głębokiego zrozumienia jego potrzeb i dą
żeń, zamknął wiekopomnymi aktam i —  p r o 
k l a m o w a n i e m  n i e p o d l e g ł e g o  p a ń 
s t w a  p o l s k i e g o  i reskryptem  do rządu, 
zarządzającym  opracowanie n o w e j k o n s t  y- 
t u o y i  d l a  G a l i c y i  n a  z a s a d z i o n a j 
s z e r s z e j  a u t o n o m i i .

Oboma temi aktam i otworzy! cesarz F ranci
szek Józef I. przed narodem naszym źródła no
wego życia, zainicyował w jego historyi nowa 
epokę państwowego zm artw ychwstania.

pogi zębowy i h  weźmie udział król bułgarski 
Ferdynand.

, jrcyi przybędzie osobna misya z  książęta
mi domu cesarskiego na czele. Oczekują też 
przybycia infanta hiszpańskiego w zastępstwie 
króla Alfonsa oraz k ..owej m atki Krystyny.

PsiiwilstiM®
(Teł. wł. „N ow ej R eform y”).

Zurych, 25 .i sto pa da.
W.mdomość o  śm ierci cesarza Franciszka Jó 

zefa I otrzym ał ipapież za pośrednictwem ara*- 
basadora hiszpańskiego przy  W atykanie. P a 
pież, głęboko wzruszony , zarządził natych
m iast odprawienie modłów żałobnych za duszę 
zmarłego m onarchy w kaplicy Sykstyńskiej.

p r ^ sy  W !sdens5c.‘s j .
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń. 25 listopada. 
Cala prasa podnosi, że słowa pożegnalne 

znanego cesa /za do jego lud ów, armii i floty , 
przyjęte będą z glębokiem rozrzewnieniem i go
rącą podzięką. Cesarz Franciszek Józef zbudo
wał sobie w sercach swych ludów i swej siły 
/.brojnej nie przemijający pomnik i  jak  wspo
mnienie o  nim zawsze zyć będzie w ich pamię
ci, tak  samo ludy i sita zbrojna będą się sta
rać, aby  wypełni • ostatnio życ-zenie um ierają
cego cesarza i ofiarną wiernością dla Jego na- 

Pśtępcy wyrażą podziękę eesarzm u Franciszko
wi Józefowi.

Omawnając rozkaz do armii i rioty, podnoszą 
pisma: Z tej pierwszej prokłam acjd młodego 
władcy do jego siły zbrojnej wynika jasno, jak 
bardzo zżył się on z armią, z jej czuciem i my
śleniem, jak  bardzo żyje wr nim wszystko, co ją 
ożywia i porusza. Obok prostej przemowy mło
dego cesarza, unikającej jakiejieolwdek we m ian 
ki o iwła-smych sukcesach, oddziaływa szczegól
nie sym patycznie przypomnienio tego, czem 
msarz Franciszek Józef byl dla armii, a  wy
znanie, że wieniec zwycięstwa ma być złożony 
■i trmny zmarłego eesaiYa, wzbudzi wśród wojsk 
Lustro W ęgier najwy ższy zapał.

Pisma- w yrażają żywo zadowolenie, że ce
sarz Karol w  piśmie odręcznem do  obu prezy- 
Jeruów ministrów, dotyczącein ślubowania mo
narszego przed austryacką. Radą państwa, oraz 
k uro nacyi na króla, wy Baz uje, że konstytucyo- 
nalłzm świętym niu jest jako spadek po swym 
wielkim poprzedniku. To wyznanie konstytu
cyjne 'wywoła u całej ludności monarchii głę
bokie wrażenie. Będzie rzeczą stronnictw  poli
tycznych stworzyć możliwie szybko techniczne 
i polityczne w arunki dla zwołania parlamentu.

W wymianie telegramów między cesarzem 
niemieckim i cesarzem Karolem widzą pis nu 
płomienny tlowod niezachwianej trwałości so
juszu, który młody cesarz jako najcenniejszy 
spadek przejął po swym wzniosłym poprzedni
ku.

1) Sejm, powołany drogą wyborów pewszech 
nycli, przez ludność całego Królestw a Polskie
go, posiadający całko witą kom petencyę u sta
wodawczą z prawem in ic ja tyw y  oraz zapewnio
ną wolnością obrad i decyzyi, reprezentuje in
teresy i wyraża w olą społeczeństwa polskiego 
na teryloryach, zajętych Rosyi w tej w opus 
przez państwa centralne.

2) Rada Stanu, przesz Seim do życia powoła
na, jest jego .organem dyplomatycznym |  w y
konawczym, przed Sejmem odpowiedzialnym, 
a zarazem do chwili oslatecznegc zorganizowa
nia państwa j utworzenia najwyższej władzy 
państwowej jedyną zwierzchnością kierow ni
czą powstających stopniowo wiedz i urzędów.

3) Prowizoryczna Rada Stanu, m ająca być 
powołana w najbliższym czasie, mieć w iana za 
pierwsze zadanie zwołanie Sejmu w myśl po
wyższy ch zasad.

4) Sejm i rząd, nie odpowiadający zasadom 
powyższym, nie mogłyby być uznane za prawr- 
ne przedstawicielstwo i w łasną orgauizacyę 
państwową narodu.

5) Nieuniknione w dobie przejściowej uzależ
nienie czasowe kraju  od m ocarstw centralnych 
winno nie przekraczać granic, zakreślonych 
kaniecznatyżaml wcjennsiai, w żadnym  razie 
nie może mieć charakteru  podporządkowania 
jednem u ty lko mocarstwu.

Za klub polski: Jan  S t  o*c k i, Stanisław  5 1 i- 
w i  ii s k i , Boleisław S e k  u t  o w  i c z.

Za W ydział narodowy: Dr Paweł J  a u k  ,o w- 
s lc i, Je rzy  M ą c z e w s li i. Przemysław P o d  
g ó r s k i .

W  związku z powyższą deklaracyą. oświad
czają dodatkow o: Daniel Ś l i w i c  k i ,  Maryau 
K u n i c k i ,  Bronisław- G o ł e m b c r i k i ,  W i
k tor T  n  r e z y  n o w i  c z :

W myśl decyzyi łubek kiego wydziału Ligi 
polsk.ei Kuistw-oiwoścl z  dnia 23 bm. podpisani 
ogłaszają imieniem wydziału akces do pow.zu- 
łjrch udrw al klubu pofekiogo i wydziadu naro- 
dowx-go w Lublinie, .p.r>ypir3z.czająe., że' uchwa
ły te, poparte przez analogiczne onranizacye i 
insfybucye naszego kraju, w ten sposób wja-ażać 
będą wolę całego społeczeństwa polskiego.

wartinknch atm osferycznych bvia* V *
Iowa gwałtewną. |

W schodni teren w ojny.
F ront l i s .  Lc-opoldu bowarskiego: Nie było

żądnych w.ęliszycli dzlrJań bojowych.
Front wmjska generała prlk-nw-nika ar.cyksią 

e;a Józefa: Nr. rówańnie wołcakiej zbliżają siq 
wojska generała piechoty vcn  Falkenhayna da 
Aluty.

W zachci-dnim kącie Rumunii złamano nie 
przyjacielski opór. Orsava i T um u Severbi za 
jęte

B a łk ań sk i te re n  w o jny .
F ront wojsk genarada polnego marszałka 

Mackonscna: Na pra-.vcui si-irzydłe frontu Do
brudży przy pomocy ataku  wojsk bułgarskich 
cdrzucor.o rosyjskie siły z przedpola naszych 
po?;yc-yj Także w innych punktach armii 
istnieje kon tak t bojowy.

Nau Dunajem waJkl.
F ront macedoński Między jeziorem Presna 

I Cerną wueiokrotnie s-lny ogiań działowy. Czę
ściowe a tak i nieprzyjaciela rozbiły się na pół
nocny zachód od Monastyru j kolo Makova.

Pierwszy generalny kwaterm istrz 
L u d e n d o i f F.

M s n M i a y e  ź b IoS m  a  M z w i Ł
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Warszawa. 25 listopada.
Wczoraj zjawił się generał-gnbernator Bese- 

ler u tutejszego przedstawiciela c. i k. m inister
stw a spraw zagranicznych, jakoteż u przedsta
wiciela c. i k. naczelnej komendy armii, aby im 
wyrazić koodolencyę z powodu zgonu cesarza 
Franciszka Józefa.

Na wszystkich publicznych bud) nkacli na 
znak żałoby chorągwie zniżono do pół masztu.

Dsklartscgn slrtnnicfw la M K ld L
(Tel. c. k. B iura koresp .)

■Lublin, 25 listopada. 
■>Ziomia, Lubelska* Z dnia 24 bm. umieszcza 

następującą deklaracyę:
Rozumiejąc a k t z dnia 5 iistopuda b. r. jako 

w yraz zgdy obu i-ządów okupacyjnych na zrea
lizowanie postawionego przez naród polski po1- 
stulaitu niepodległości i stw ierdzając, że dla 
podjęcia zadań i obuwiązkóuy oraz sprostania 
trudnościom, k tóre s ta ją  przed nami, obejść się 
nie możemy h ^  pravwnie obranego przedstawi 
Cielstwa i nałożycie upełnomocnionego rządu, 
uważamy <Łos już, a to uwłaszcza wobec oko-

J a k  slycliać, papież wystosuje pismo od- bezności zewnętrznych, ar. potrzebne określić 
ręczne do  cesarzu, Karola. — i postulaty nasze, jak  następuje: >.__

lomilillHOf 8USif8-0esl8BaL
(Tel. c. k . B iura koresp .)

Wiedeń, 25 listopada.
Urzędowo donoszą dnia 24 listopada 1916:

Wschodni teren wojny.
F ro n t wojsk generała pułkownika arcyksię

cia Józefa. Na wschód od Oisowej został nie
przyjaciel przez wojska ausłro w ęgierskie i 
niemieckie odrzucony.

Tumu Severin znajduje się w aaszem posia
daniu.

Posuwające się poza Crajoyę siły  zbrojne 
dotarły czołem do rzeki Aluty. W  obszarze 
Rimnik Valcea stawia nieprzyjaciel dalej jak 
naizaciętszy opór

Frout- wojsk generała polnego m arszałka lis. 
Leopolda bawarskiego: Nasz porucznik letni
czy Fopelak zustai podczas lotu wywiadowcze
go na pólnot od Erodńw zaatakowany p**zez 
trzech rosyjskich lotników Łojowych. " Zmusił 
ich do ucieczad i do opadnięcia w locie spado
wym poza ich liniami.

W łoski teren w ojny.
Po polepszeniu się nader niekorzystnych w a

runków atmosferycznych w ostatnim  tygodniu, 
rozpoczęła się znowu w alka działowa w kilku 
odcinkach, zwłaszcza na pbiskow zgćm ; Krasu, 
nic przybrała jednali ona dotąd większej gw ał
towności. i

P ołudniow o-w schodni teren w ojny.
W obszarze c. i k. wojsk bez zmiany.

Zastępca szefa sztaba generalnego, 
vor H o t e r, rnpp.

Ksmnnihai niemiecki.
(Tel. e. k . B iura koresp .)

Bor Sn, 25 listopada.
Biuro W olfta donosi: W ielka główna kw a

tera dnia 24 listopada 1916:

Zachodni teren wojny.
Armia generała polnego m arszałka księcia 

Albrechta- w irteniberskiego: Nad Ypern i w lu
ku W ytshaete odżywała chwilami działalność 
ogniowa.

Grupa wojsk ks. Rupreehta baw arskiego: Na 
północ od Ancre nastał po południu silny ogień, 
który przeniósł się także na brzeg południowy. 
Kilka ataków Anglików nie dosięgło nigdzie 
naszych pczycyj Przeważnie załamały się one 
wśród obfitycli strat już w ogniu zaporowym. 
W lesie St. Pierre Vaast i na południe od 
Soir.me aż do okolic Chaulnes przy dobrych

R ó ż n ic e  m i ę d z y  E s s y s  a  f t n s i ła .
(T el. wł. ..Niiwej R eio rm y”).

SrfokhoLn, 25 listopada. 
Różnico, isłdiiejąoe między rządem  angiclskin; 
rosyjskim  zaostrzają s.ę bardizo widocznie, 

głównie z powodu mieszania Sio an;b;usa-dora 
angielskiego do wewnętrznej połitylii Rosyi, s 
zwłaszi-za z poiwodu nadzo-ru, roztoczonego nać 
Dumą, gdzie am basador langijłski zorganizo
wał specyalną służbę szpiego wską.

83t K a z  t e Ś M  M l i
(Tul, C. k. B iura kor«sp .)

Sofia, 25 listopada. 
Król w ydał do trzeciej airmii. k tóra walczy z 

Rumunami, rozkaz, w którym  powiada:
Oczekiwane lepsze d,nie z rewanżem wobec 

naszego wM irołorK.icgo sąsiada z północy szyb
ko nadeszły. Rumunia nas zaatakowała, spo
dziewając sio.,, że swe bandy,akie diiel-o z roku 
1913 będzie mogła znowu podjąć. Bezczelność 
jej była bez granic, bezprzykładną jednak te. 
swa 'Orkanu, k tóra -zmiotła nieprzyjacielskie hor
dy z Dobrudży. Potężnie poparci przez dziel
ne spnzyirnierzone 5vojska niemieckie, aust.ro- 
węgierskie i tureckie, clokonaliśoie dzieł, łalór 
ro.-stauo-wią najpiękniejsze chwile w naszej lu- 
stiOryi wojennej. Z niezmienną ufnością w wa
sze niewzruszone stanowisko przesyłam wam 
en tu zy astyczne powitanie zjednoczonego naro
du bułgarskiego i wyrażam wam głęboką .po
dziękę i uizaanie. Z pomocą Bożą /,zostanie na
sze uśw ięcone dzieło- uwieńczone tryumfem

R z ^ d  g r s c k i  w o l s e c  k o a l l o y L
(Tul. wł. „N ow ej R efo rm y”).

Lugauo, 25 listopada. 
»Seeol-o« donos’ z Aten-:
Na żądanie koahcyi co do wydania bioni ł 

amunicyi oJpowiedzLał rzad grecki odmownie. 
Odm-o-wę swą uzasadniał -rząd grecki obawą 
w)'av.o!rnia p rzez  im powstania -ludowego.

(Tel. e. k . B iu ra  k o resp .)

Amsterdam, 25 listopada. 
»Times« don-oszą z Aten:
W  pewnych kolach panuje przekonanie, że 

gabinet upadnie, jeśli nastąpi ostateczna od 
mowa wydania m ateryału wojennego żądane
go przez koalicyę.

Ateny, 25 listopada. 
(Biuro Reutera). W  ostatm em  żądaniu admi

rała F o u r n e t  a  w sprawie oddania m ate
ryału wojennego, -zawarte b-yły zadania: 18 ba- 
■teryj artyloryi, lu  ba-teryj *rtyteryi górskiej 
40.Jf)0 karabinów. 45 liarablnów maszyno- 
wyeh, 50 samochodów i -znaezn-ej ilości -ain.un.i- 
eyi. Fournet oświadczył, że suma togo m aterya
łu wojennego równa się tej ilości, k tórą wyda- 
nu Niemcom i Bułgarom.

Rząd odpowiedział*, że koaiieya zabrała ju? 
191 nowożytnych dział grecliich i że zgoda na 
ło żądanie byłaby czynem nieprzyjacielskim 
wobec państw  centralnych i uniemożliwiłaby a  
bronę Grecyi. D latego rząd odrzuca żądanie.

Z a p o w i e d z i  p s k e j o w e ,
(Tei. wł. „N ow ej R eform y” ).

Monachium, 25 listopada. 
»Mi'Cudi. N. Naci; richt.au* reprodukują a rty 

kuł jhN'. Y ork Times«, n a jb a iiz ie j angielskiego 
zo w szystkich am erykansk .d i daieraiików 
■Stwierdzający, że kcaiicya dojrzała już do po
koju. Taktowi, że Biuro Reutera ogłasza wy
ciąg z tego artykułu , bez słowa jakiegokolwiek 
protestu, przypisują w kołach miarodajnych 
bardz-o wielkie znaczenie. W  k-ołaclr finanso
wych pogięcia się wrażenie, że coś, jakby  ro
kowania pokojowe, wisi w  powietrzu.

Dzienniki haskie donoszą, ze skłonność d« 
zawarcia pokoju znajduje coraz silniejszy od, 
dźwięk w Londynie.
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Przyjęcie aktu z 5 listopada 
przez PolaKćw w Szwajcaryi.

(K o resp o n d en cy a  .N o w e j R efo rm y ” .)

Bern, 20 listopada.
Proklam ację państwa polskiego opublikowa

ła [>rasa niemieckiej Szwaj-curyi w ni oddalę 5 
b. m. w nołudnie w  dodatkach nadzwycizaj-nych 
Po różnych m iastach Sewajetmyi. jak  w  rn-p- 
peramhi, w Bernie, w Lozannie, Zurychu, St. 
Gałlen, natychm iast zbierały się kolorue pol
skie, by św ięcić uroczysty dziuń wskrzeszenia 
państwa polskiego.

Tegoż dnia wieczorem kolonia polska w 
B e r  u t e  zebrała się na pogawędkę, gdzie 
wśród przemówień tsezczomo a k t 5 Listopada. 
Przenimwiaii między innym1' ks. rektor Giałew- 
ski k tó ry  wzniósł ooast w ręce hr Morstina, 
jako przedstawiciela armii walczącej za wol
ność. Podniosła byfa scena., gdy w eteran z ro
ku 1863 p. dr Mini oh i porucznik Legionów nr 
Morstin, padli sobie w objęcia. Lozańscy Pola
cy? wiadęmo, są podzieleni. Grupa Kucha- 
rzewskiego przyjęła ak t 5 Listopada, jak  na le
żało, to znaczy, stanęła zdecydowanie n a  sta
nowisku uznania ak tu  z  Piątego Listopada, a 
Łachowanie się grupy Piltza nie odbiegło od 
tego, czego się po tej grupie spodziewano. — 
W ciągu tygodnia między 5 a  12 listopada od
bywały się pryw atne rozmowy Polaków w po
szczególnych koloniach, odczuwało się potrze
bę wspólnej maf.ifestaeyi żywiołów, k tóre sta
nęły na stanowisku uznania manifestu dwóch 
se&auzy. Pierwtsz^ m anifestaeyą zbiorową za
granicą była m anifestacja rapperswiisłra, na 
k tó rą przybyli rodacy l  Berna, Zurychu i St. 
Galion, oczyw ście cała. jak  jeden mą.ż kolonia 
rapperswilska, a z różnych stron nadeszły tele
gram y oolidnryzacyi, między innymi z W eesen 
od emigranta z 63 roku ks. prob. Heydnekiego, 
Poznaniaka, k tó ry  nadesłał serdeczne gratu la
c je .

W tym samym czasie ageneya Piltza opubli
kowała znany protest przeciw utworzeniu nie- 
p°dl Jglegio państwa polskiego

Do Ileppeińswilu przybyło także trzech owa n- 
iurników, w celu urządzenia burdy, a dopoma
gać miały cztery dziesięciolatki, dziewczynki, 
któro sprowadzono, by jako  * dzieci polskie* 
przeszkadzały wołaniem »W rześnia*; na awan
tu ry  ato l. wobec .powag1 chwili nie odważono 
się. Ageucya Piltza również starała się umniej
szyć znaczenie m anifestacji rąpperswiłskiej, 
rozsyłając stoaOT nie spreparowane zjadliwe 
komuniLaty, które jednak  nie osiągnęły jnżą- 
danego slcatka.

Że z woleniucy op. Dm owskie-o i  Pilt za pro
testować będą przeć w aktowi z 5 lis+o p a ia , te
go mieliśmy zapowiedź 6 listopada w »Stnm- 
■pi©«, czy toż -»iSeoolo*, gdzie kierow nik biura 
prasowego b. Rady Narodowej lwowskiej w 
Rzymie deklarował, ró P d a c y  nie uznają tego 
au tu  zagranicą i że niebawem odbędą się w 
Rzymie, Paryżu i Londynie polskie kongresy 
^rotebo-ująoe. Kongresów dotąd nie było, ale 
byt znany alki z 12 listopada, pod którym  atoli 
kierow nik biura w Rzymie nie podpisał się. Nie 
podpisany jes t cakże p  Skarbek, które-go podo
bno błagano o podpis, odmówi! .także podpisu 
Henryk Sienkiewicz. Co się ty c zy  d ek larac ji 
znanej* ni-« można pominąć wyśmdeżlenia jiod- 
pisu proif. Laskowskiego. Zapytańy 6 listopada 
telegraf i oz® ie przez dyrektora Muzeum Naród, 
w R apjW duiiu, czy dekom  wad Muzeum, odpo
wiedzią!! itdegnficznie, że tak , a  w 6 dni pó
źniej podpisał a k t lozański. 
t Pbza Lem odbyły się poważne zebrami a grup 

Naczelnego Kom. Nar., oraz gruoy Ku-Jiarzew- 
akiego, z Paryża zaś wwszłe wręcz coś przeciw
nego, niż zapow iadał kierownik .biura w Itzy- 
niie, bo energiczna odezwa, podnosząca. wa
żność ak tu  z  5 listopada (opublikowane w  pra
sie krakowskiej) Jako  poważne nie można na- 
to n  i a st uważać wjt&fąpień niepowołanego pa
na bclav usarGąsiorowskiego, k tó ry  między 
rmnenr roztelegrafował po* prasie nem ral- 
nej, żt wcwortein, jak  wrogo społeczeństwo 
przyjęło manifest, jest fakt, iż niespełna 150 
jeńców polskich, im em ow anych w en tencie, 
zdeklarow ało n a  wieść o ni opod ległoś ci prze- 
ealo 340.000 fr. na  wojenną pożyczkę francu
ską.

O zachowaniu się Polaków w Am eiyce dotąd 
nie było żadnych wiadomości; kablów Anglia 
a ie  przeę>uKz.i.za, a  pisma polsk-o-amerykańskie 
nadejdą pod koniec miesiąca. Obcy przyjęli ak t 
etosownie do sym patyi z tą  lub ową stroną wo
jującą. Ba sj ni ro ty  a kjArowala1 nimi przewa
żnie; tylko u Włochów i Szwajcarów wchodzi
ła w grę także synrpa.tya dla *I’olaków. Pnnsa 
czwórporozumienia, przestraszona i w najw yż
szej m itrze .zaniepokojona widmem przyczłej 
arm n, rzuciła się ze złośliwością na »iperti- 
dnyoh. barbarzyńców* (państwa, centraLne-) za 
zgwałcenie prawa m iędzynaredowego i uważa
jąc  w akcie z 5 listopada chęć i zapowiedź wy
muszenia na P o iauath  daniny krw i wbrew woli 
Polaków. Około tego obraca się dyskusya en- 
ten te ’y  przy pomocy argum entów, dostarcza
nych zaw czasu i w  dalszym  ciągu przez agen
c ję  lozańską, przycizem ,prasa en ten ty  zape
wnia, że Polacy drzueają »z pogardą* manifest 
* 5 lirt-o-pada (co może głosić, słysząc wciąż 
ty lko zapewnienia w tym rodzaju ze strony 
grup Dmowskiego, narzucającej się entencie na 
prz edt da w i c-i e k ; Dolski). Jedyny może *Corrie- 
r t ie lla  Seira* ujął rzecz inaczej, bo nie 
obniżając ważności ak tu  i licząc się z nim, 
oświa lozył, że enten-ta m a teraz jedm-go wroga 
więcej, to  jest Polaków, którzy z dniem 5 li
stopada przechodzą do cbozu państw  central
nych, ,przyezcm *<A>-mere* pogroził tym no- 
^ T iri przeciwnikom, to  jest Polakom , że en-ten 
ta  musi zmienić swoje wobec nich przychylno 
dotąd  zacho-’.,.mie się. P  Fdm und Pr w at zaś, 
Francuz sz.y ajcarak;, rozpoczął szereg a rty k u 
łów w ^Tribune de  ̂Gcnewe*, w k tó rych  zwra
ca się ostro przeciw Polakom, protestującym  
przeciw manifestowi z 5 listopada.

Szwajcarzy niemieccy przyjęli manifest 
dwóch m onarchów wyhodowaniem sym patyi 
dla Polski, na każdym  kroku składając Pola
kom g ra tu lac je . T o  samo odn-esi się r.-ietylko 
do przeciętnych obywateli szwajcarskich, ale 
także do sfor rządowych, pnzyezem sprosiow ać 
jednak należy mylną wiadomość, jakoby rząd 
szwajcarski -nakazał deko-rować Muzeum Na
rodowe w Rappor&wńlu*, co, jak  nam stanowczo 
oświadcza p. Stanisław Zieliński z Rapperswi- 
łu, n ie  miało miujtsca i mieć nie mogło naw et 
z  tego względu, że Muzeum jest insuytucyą pol
aka, <ai a le  szwajcarską., Dodajmy na koniec, 
ie  Petersburska ageneya telegraficzna urządzi- 
is  p o d p w ay m  po-a. protestem lozańskim -brzyd
ki »kawał«, telegrafując o nich, zamsz po pro

teście mrzędowym i-u0yjskim , ie  w  fenieniu 
wBfzyaHdcb organizacyj poetycznych polskich 
w ióziws jcaryi zgłosili ■się do  ambasa dora mo
skiewskiego w Bernie z proł-estom przocflr

Sobota, Listopada 1916.

Ceitm uczczenia pamięci genialnego pisarza 
i  wielkiego obywatela przedkładam  Prześw iet
nej Radzie miejskiej imieniem prezydyum  mia
sta w porozumieniu z reprezentantam i wszyst-

akiowi e 5 fe to  pada i że do tego kroku zm u-jkich g-up radzieckich następujące wnioski do 
ezemj byli okolioznością, iż Polacy w kraju, j uchwały: 
u&ta ma ją  sfcneblowane i uczuć swoich szcze
rze wyrazić im nie wolno.

Ogólne oburzenie panuje wśród PoLków- na 
uzurpa-torslic wystą-pienie drobnej grupki lo
zańskiej »w imienki kraju«. R-

R a d a  m. K r a k o w a  
p a m ^ c i  H e n r y k a  S i e n k i e w i c z a ,

Kraków, 25 listopada.
Celem uczczenia pam ięci H enryka Sienkiewi

cza odbyło się wczoraj c godzinie 5 po połud
niu nadzwyczajne żałobne posiedzenie krakow 
skiej Rady miejskiej w  sal obrad w pałacu 
Wielopolskich. Członkowie prezydyum  m iasta, 
radcy miejscy oraz na-czelnicy oddziałów ma
g istratu  i -nakładów miejskich przybyli w  żałob
nych strojach Również loża zapełniła się pu
blicznością krakow ską. Zebiani uczestnicy 
żałobnej m an ifestacji wysłuchali stojąc nastę
pującego przemówienia prezydenta dra Lea: 

Mowa prezydenta dra Leo,
H enryk Sienkiewicz nie żyje! żałobą okryły 

się ziemie polskie! W chwili, gdy serca polskie 
jakgdyby zbudzone ze snu stuletniego, odurzo
ne zapowiedzią zm anw ycbw stania narodowego 
państw a — odczuwamy wszyscy tem boleśniej 
wrażenie wywołane żałosną wieścią o nagłej 
śmierci naszego Sienkiewicza.

Bo i naszym* był i pozostanie n a  wieki w iel
ki duch Sienkiewicza.

W  tem tajemniczem zjednoczeniu zbiorowe! 
duszy polskiej z istotą duchową zgasłego oby- 
wateła-pisarza tkw i znaczenie jego d la narodu, 
dla jego życia kulturalnego, dla jego całej przy
szłości politycznej

Tak, jak  Mickiewicz w pierwszej połowie ze
szłego wieku był nietyłko największym  poetą i 
mistrzem języka, ale przedewszystkiem  naj
większym wieszczem narodowym, najdoskonal
szym wyrazem iego zbiorowego ducha, jego dą
żeń i a sp irac ji — tak  wodzem duchowym i mo
ralnym  był Sienkiewicz dla pokoleń współcze
snych — a tem  samem największym  tw órcą 
przy pracy zbiorowej nad odbudową wewnętrz
ną dusz polskich, nad budową przyszłego pań
stwa pelsaiego.

Jeżeli każdem u narodowi — naw-et żyjące
mu swem wtaenem życiem państwowem — po
trzeba m oralnego rządu dusz, mężów zdolnych 
geniuszem ducha swego i wielką miłością rze
czy publicznej wziąć w rękę ster i prowadzić 
naród w pochodzie historycznym  do celu naj 
większego rozkw itu i najwyższej doskonałości 
życia zborowego — to czyż może być większe 
szczęście i większe dobro dla narodu najnie- 
szczęśliwszego n a  święcie, jak  posiadanie ge
nialnych w idzów  ducha, przew-odników zsyła
nych przez Opatrzność, by  duch n a r  dii nie za
marł, a przedewszystkiem  się nie spoam  wieko
wą niewolą i rozpaczą, płynącą ze świadomości 
beznadziejnych porywów ku zdobyciu wolno
ści.

Takim  wodzem duchowym Polski współcze
snej był H enryk Sienkiewicz!

Stał się nim przez to, że, jak  nikt inny, umi
łował naród swój w jego wielkiej przeszłości, 
w jego szlachetnych przym iotach współczesnego 
życia polskiego, w jego języku i jego wielkim 
patryo tj zmie!

R a luwał od upadku ducha naród swój, 
wskrzeszając świetne obrazy z dawno minio
nych, a iednsk  tak blizkieh, bo tak  swmjskich, 
tak  drogich każdem u z nas wydarzeń dziejo
wych.

M alując mistrzowskie™ piórem bohaterów 
swych powieści historycznych s ta ł się genial
nym popular/zatorem  dziejów przeszłości. Ileż 
to dusz ludu polskiego, czy robotniczego, czy 
chłopskiego, czy na- prastarej ziemi polskiej — 
czy gdzieś w rozprószeniu tułaczem uświadomił 
narodowo, u ra tow ał wprost- Idla polskości! 
Sienkiewicza dzieła to  może nasza najsilniejsza 
broń narodowa, bo działająca skutecznie n a  
wet tam, gdzie obca przemoc wypędziła język 
eolski ze szkół i gdzie jedynie dobra książka 
wszczepia w młode umysły polską myśl, miłość 
ojczyzny i poczucie jedności narodowej.

Kto się kiedykolw iek i gdziekolwiek zetknął 
z ludem  polskim rwącym  się do oświaty, k to  pa
trzy na rozwój duchowy współczesnej młodzie
ży, kto  sobie uświadomi głębokie wrażenia, ja 
kich sam doznawał wr chwili ukazywania, się 
przepysznych epopei historycznych Sienkiewi
cza — ten błogosławić musi chwilę, gdy się u- 
rodził narodowi wielki pisarz — patryota , po
krzepicie! ducha zbiorowego narodu, a tern sa
mem odnowiciel jego państwowej niepodległo
ści.

Misyę swą stern ika duchowego narodu speł
niał Sienkiewicz nietyłko wśród w łasnego spo
łeczeństwa. Był on reprezentantem  najśw ietniej
szym polskości także na zewnątrz —  wobec n- 
nych narodów — wobec świata całego!

H em yk Sienkiewicz rozświecił przygasającą 
gwiazdę geniuszu polskiego na firmamencie 
sztuki i cyw ilizacji światowej. Jako  jodyny Po
lak  zdobył w najszlaobetniejszem współzawod
nictwie m iędzynarodową nagrodę największej 
kulturalnej fu n d ac ji świa-towmj — zdobywczy 
już wprzód gr-nialnem: dziełami ogólno-świndo
we uznanie dla najświetniejszego reprezentanta 
sztuki powieściopisarskiej polskiej, bo najszcze
rzej polskim jest au tor tych u foyer o w w każdym  
wierszu swego cudownego ięzvka, w każdej po
staci odtworzony] genialnością swej wyobraźni 
i swego um iłowania rzeczy o-jczystych.

Sienkiewicz reprezentow ał c a ł y  naród pol
ski wobec innych narodów1 jaku  jednuść po
siadająca swą odrębność ku lturalną, swe od
rębne życie zbiorowe — a więc swe nieprze
dawnione prawo do samodzielnego życia i by
tu  państwowego. Za tę  misyę ogolno-narodową 
reprezentanta i obrońcy polskości na zew nątrz 
naieży się Sienkiewiczowi jedna z najpiękniej
szych kart w dziejach per oz biurowych narodu- 

Odrodziliśmy się duchowo i moralnie

1)’ R ada miasta w yraża życzenie, by zwlókł 
Henryka Siei kiewieza przewiezione zostały do 
Krakow a i złożone wt grobach zasłużonych na
kartce. W  tym  celu prezj dyum m iasta zwróci 

się z prośbą do rodziny zmarłego oraz porozu
mie się co do pogrzebu z Radą narodową K ró
lestwa polskiego i Wydziałem krajowym.

2) Celem obmyślenia sposobu ti wałego ucz
czenia pamięci H enryka Sienkiewicza wybiera 
się specj alną komisyę, w skład której weietą: 
prezydent m iasta dr. Leo, wiceprozydenc5 F e
dorowicz, Sare, Rolle, delegaci R ady dr. Ju lian  
Nowrak, Kosobudzki, oraz rad cy  m iejscy  Da 
szynski, dr. F.milewicz, Muczkow^ski, Porębski 
i Turski.

Rada m- wnioski te jednomyślnie- uchwaliła, 
pocznm prezydent dr. Leo zam knął na znak ba
łoby posiedzenie.

Z w i a s t u n .
Bratu mojemu.

Odetchnij —  biegłeś zdyszany  — 
ważne zgadują przyczyny .
Cóż powiesz bracie kochany, 
jakie  przyiiosisz now iny£

co ci siq zdarzy ,Opowiedz
iż biegniesz zdała tak skory! 
przecz-źeś ty  bracie nie chory.,, 
skąd ci te ognie na tw arzy?

Cóż czolo-ć pola, i skronie, 
i sfcv:a tium i wzruszenie  —
0 w oczach twoich płowienie,
1 w piersi ogień snać płonie!

Chcesz móiiń5 — szepcesz coś do mnie, 
a szepcesz ja kb y  v> pacierzu ...
A mówże mi tu  p-rzyto,mie:
Cóż ci to? —  Stary żołnierzu!...

Przebóg!... Na rzęsach tw ych rosa!... 
T y  płaczesz!? Nie kryj... uńdzudem!

...a słotno stało się ciałem...
O przenajświętsze niebiosa!!

vńem!... Nie mów... radość zabije... 
. ..K ro ło w  Polslciej Korony!...
Wiem!... T yś  jest zw iastun natchniony: 
Ojczyzna wstała... i żyje!!!

Józef Mączka.

Celem uregąiiowania n?kładu prosimy 
o możliwie najwcześniejsze nadsyłanie pre- 
numeraty.

W arunki prenum eraty w nagłówku dzien
nika.

Do dzisiejszego nakładu dołączamy dla 
w„zys+k?ch P. T. Prenumeratorów czeki Poczto
wej Kasy Oszczędności.

środę, dnia 29 b. m., o godzinie 9 rano w katedrze 
na Wawelu nabożeństwo żałobne staraniom pol
skiej kształcącej się mfodzieży.

Uroczyste nabożeństwo żałobne za duszę ś p TT 
S i e n k i e w i c z a  odprawione zostanie w Kętach 
w kościele 00 . Reformatów dnia 25 b. m. stara
niem miejscowego Powiatowego Komitetu Narodo
wego.

Poczta połowa. D yrekcja poczt ogładza: Obec-a?* 
wolno wysyłać prywa.tne pakiety tylko do nastę* 
-pujących- p->czt potowych wrglęflnie etapowych, o- 
zna-cwonych numeiarni nr. 5 57III 9 1 1  1:3 14' 19 
19,6! 90 23 24 26 33 .35 37 38 40 42 41 47 49 70 51 
53 55 00 63 06 GS 09 70 70 77 79 81 85 90 «)1 92 
102 103 105 107 109 111 113 117 117/U 117/111 120 
125 127 128 131 133 138 144 115 140 1 17 148 150

Życzenie miasta Krakowa (ila komendanta Le-il.5,3 155 161 105 100 Kiś 1GS 170 171 17.5 176 17? 
gionów polskich. Prezydent miasta, dr Juliusz Leo 1 ’79 180 1S2 183 181 1S5 190 191 195 *96/11.196/01 
wysiał do pułkownika Stanisława hr. Szeptyckiego 203 205 208 209 212 220 221 222 223 224 220 227
następujący telegram:

»łmieniem stołecznego królewskiego miasta Kra
kowa przesyłam JWielmożnemu Brygadyerowi naj
serdeczniejsze życzenia z okazyi objęcia stanowi
ska komendanta bohaterskich, sława wojenna okry
tych Legionów.

W wielkiej historycznej chwili, gdy kładzie się 
podwaliny niepodległego państwa, niech Cię Bóg 
błogosławi W' przepięknej pracy na chlubę ojczy
zny. Niech żyje i nową sławą ziemie polskie okryje 
pierwrsza od wieku armia polska!

Prezydent miasta: Juliusz Lco<.
Inspektorowie sz.kolnł Królestwa Polskiego wi

ceprezydentowi Dembowskiemu. — Inspektorowie 
szkolni okręgowi, pracujący olecnio w Królestwie 
Polskimn, wręczyli za pośrednictwem inspektora 
krajowego, dra Maryana, R e i t e r a, b. wiceprezy 
dentowi galicyjskiej Rady szkolnej krajowej, drow. 
Ignacemu D e m b o w s k i e m u ,  »wr dowód niewy
gasłej pamięci za jego opiekę nad szkomictwern 
polakiem w czasie wielkiej wojny* — piękne, arty
styczne album pamiątkowe Winietę albumu pro
jektował krakowski nauczyciel p. Stanisław W ó j- 
c i k ,  album zaś wykonała znana krakowska firma 
introligatorska p. J  a 0  o d y.

Z teatru miejskiego. Po przerwie z powodu żało
by państwowej, podejmuje scena im. Jul. Słowac
kiego działalność, na razie na dzisiaj i jutro; dzi
siaj wystawia «• śluby panieńskie* Al hr. Fredry 
z po.- Solska-Grosserową, Jarszewską, Kosmow
ską, Feldmanem, Leszczyńskim i Stanisławskim. 
Jutro po południu »Krewrniacy« M. Bałuckiego; 
wieczorem »Przed ślubem* K. Zalewskiego. W po
niedziałek teatr zamknięty, we wtorek będzie 
czynny.

Z miejskiego teatru ludowego. Na skutek po
zwolenia władz, odbędą się dzisiaj dwa przedsta- 
wuenia: po południu dla młodzieży szkolnej Mickie
wiczowskie »Dziady«, wieczorem po raz pierwszy 
»0gmem i mieczem* H. Sienkiewicza. Jutro odbę
dą się również dwa przedstawienia-, po południu 
»Gwńazda Syberyi*, wieczorem >Ogniem i mie
czem*. Obsadę głównych ról w sztuce Sienkiewi
cza, przyswojonej scenie przez p Popławskiego, 
twmrzą pp.: Urbanowicz, Horoteiezowa,, Kolman, 
Czarnowski, Boehlke, Helleński, Minowńcz i Biesia- 
dccki. W roli Skrzetuskiego debiutuje p. Józef Mo- 
tyczyńskl

W poniedziałek teatr zamknięty, we wtorek 
^Ogniem i mieczem*.

O składki na bezpłatne obiady dla mi odzieży u 
SS. Felicjanek. Fi?zą nam z miasta: Wypadki wo
jenne tak zawładnęły żyoie.m, tak zaciążyły nad 
wszystkiemi sprawami oraz wysunęły tyle nowych 
potrzełi aktualnych, iż zapomnieliśmy często o o- 
fiarności na dawniejsze wy-próbowaoe cole, na w- 
stalone iustytucye mezmitn-nie potrzebne i poży
teczne. Do takich bezwątp-ienia należy bezpłatna, 
kuchnia SS. Fełicyanek w Krakowie, pozostającą

229 230 232 234 235 2.39 240 243 244 245 240 247
250 251 252 253 251 255 256' '258 259 200 262 203
205 200 267 208 269 270 271 272 273 274 275 276
279 280 281 282 283 284 285 280 2S7 288 2S9 291
292 293 295 290 297 29-3 302 303 304 306 307 312
315 316 317 318 319 324 332 333 334 335 330 3-38
339 340 341 343 350 352 354 350 357 358 359 300
361 302 361 308 370 371 372 373 374 375 376 371
378 380 381 382 3S3 388 38S/II 388/111 3S9 390 3,91 
392 396 39S 399 400 400/11 400/111 404 405 406 408 
409 410 412 413 416 418 419 420 421 423 424 426 
428 429 431 432 434 435 430 444 444/11 444/HI 503 
509 510 511 512 513 511 515 516 517 600 002 605 
607 6C8 609 611 612 613 620 630.

Do stałych (nie numerami oznaczonych, lecz nai 
zwanych wedle miejfonwo-ici) etapowych urzędów 
pocztowych, na okupoi any-c-h terytorya... N róle* 
3twa Polskiego, Seruii, Czarnogóry i Alban.i, jest 
urywamy ruch pakie-to z-y dupusze.zony z w-yjąK 
kiem urzęłów Mi-trOYica nad Kossuyo i Notipazar,

Wadowice, 19 listopada. (Ku czci g. p. IleDryka 
Sienkiewicza). Na nadzw’yczajnem posiedzeniu Ra
dy gminnej miasta "Wadowic w dniu 18 b. m. po
wzięto następujące uchwały: 1) Bada. miasta W a 
dowie uchwala urządzić za spokój duszy ś. p. Hen
ryka S i e n k i e w i c z a  w najbliższych dniach 
uroczyste nabożeństwo żałobne, na wypadek zaś. 
gdyby pogrzeb zmarłego odbył się w Krakowie, 
wysłać tam dclegacyę Rady. 2) Nazwać jedną 
z ulic miasta ulicą Henryka Sienkiewicza. 3) Za
miast depeszy kondolencyjnej i wieńca, przesłać 
na cele książęeo-biskupiego Komitetu niesienia po’ 
mocy w Krakowie datek w kwocie stu koron.

Żórawno. Wiadomość o proklamowaniu niepon 
dległego Królestwa Polskiego przez państwa cen
tralne nadeszła do Zornwna dr: i a 6 b. m. i lotom 
błyskawicy obleciała całą ludncłć miasteczka, wy 
wofująo wszędzie radość. Pierwszy to bowiem od 
2 lat promień jaśniejszy wśród grozy wojny, kró- 
ra oDróciła miasteczko w perzynę, wyludniła je, a 
pozostałych zubożyła. Inny duch zapanował w tym 
zakątku blizknn frontu, gdzie wśród ruin nienaru
szone odznaczają się ocalone wszystkie trzy .świą
tynie: kościół, cerkiew i bożnica. W pierwszym i 
nich, to jest w kościclo starożytnym, odbyio się 
też w niedzielę 12 b. m. dziękczynne nabożeństwo, 
odprawione j 'zez ks. prob. Cywińskiego, który i 
z kazalnicy wymownie oświecił wuernych co do 
doniosłości faktu dziejowego dla narodu polskie
go. Po kazaniu ze wszystkich piersi odezwał się 
żywiołową silą zaintonowany, przy błogosławień
stwie monstrancją liymn »Te De-uro laudamus*, f 
później »Boże coś Polskę«.

Z  K r ó l e s t w a  P & i s k i e « c ,w
Zaniknięcie pocztowej linii samochodowej Lut 

blin—Zamość. Linia samochodowa Lublin—Za
pod niestrudzoną -opieką S Samuel), gdzie młodzież Jmość zamknięta- została z dniem 1 listopada, 
wsy.ysłkich -zakładów naukowych oiTzymuje dzie-j Sosnowiec. (Uroczystość Sienkiewiczowska). W« 
siątki śniadań, obiadów i wieczerzy. O-zem jest ta  czwartek dnia 23 om. odbyła się tu iwoozjstoś**

K raków , 25 listopada 
Maiiifestacye żałobne w Krakowie. VV czoraj na 

ręce delegata, p. Adama F e d o r o w i i za , złożyli 
kondoleneye z powodu zgoni cesarza- ks. arcybi
skup 3 y m o n i ks. biskup N o w a k.

Z powodu zgonu cesaiza, odbyło się w dniu 23 
b. m uroczyste posiedzenie żałobne krakowskiej 
Bady wyznaniowej. Przed zebraną wr komplecie 
Radą wyznaniową wygłosił prezydent gminy, dr 
T i 1 i e s, dłuższe przemć wienie, w którem dał wy
raz najgłębszemu żalowi i powszechnej żałobie lu
dności żydowskiej z powodu zgonu ukochanego 
monarchy, który równą miłością ojcowską otaczał 
wszystkich swoich poddanych.

•Rada wyznaniowa w żałobnem skupieniu wysłu
chała p r z e m ó w ie n ia ,  poczem prezy dyuin_ gminy 
udało się do p delegata Fedorowicza, by vr. jegc rę
ce złożyć konclolencyę imieniem ludności żydow
skiej.

Szkoły1 wobec zgonu cesarza Franciszka Józefa. 
Z powodu teraźniejszych midności komunikacyj
nych F-ada szkolna krajowa pragnąc umożliwić ćty- 
rekeyom i iza.rządom szkól wszelkiej kategoryi po- 
czynionie odpowiednich przygotowań uroczystych 
obchodów żałobnych z powodu zgonu cesarza. Fran
ciszka Józefa I. podaje mniejszym komunikatom 
treść następującego reskryptu ministra wyznań i 
oświaty W dniu pogrzebu młodzież i grona nau
czycielskie wszystkich szkół wezmą udział w na
bożeństwach żałobnych, bądź to wspólnych, urzą
dzonych przez właściwe czy arniki miejscowe, bądż- 

’ nabożeństwach szkolnych, urządzonych, o ile

pomoc i w jak subtelnej podana jest, formie, wie
dzą tylko ci. którzy z tego dobrodziejstwa korzy
stali. Niestety, w ostatnich czasach ofiarność ogółu 
na tę kuchnię ze względu aa rozliczne inne aktual
ne cele osłabia bardzo znacznie. To toć mależy .przy
pomnieć mueszkańeom Krakowa to zbożne i ow.oc-ne 
dzieło i zaapelować do ich ofiarności. Kuch-nia S? 
Fcłieyan-ttk należy bezsprzecznie do -najpożytecz
niejszych instytucji dobroczynnych w Krakowi©

Sienkiewiczowska. We wszystkich kościołach od. 
prawiono nabożeństwa żałobne z udziałem dolega- 
cyj. Sklepy były zamknięte ma znak żałoby, a młoi 
dzież uwolniono od nauki szk-olnej.

Lódz'. (Zebranie polityczne). W dniu 19 brn ud? 
było się tutaj w sali koncertowej zebranie polity? 
czne. Obszerna sala była szczelnie wypełniona.. Ze
branie zagai! red. B i e l i ń s k i ,  wezwawszy ip.u 
bliczność do powstania z miejsc ku uczczeniu pa

Biuro pośrednictwa piacy Departamentu opieki mięci Henryka S i e n k i e w i c z a .  Przewodnictw*
N. K. N. komunikuje: Wśród s.uperartitrowanych 
legionistów, zgłaszających się do naszego biura, 
poszukują pracy: słuchacz filozofii, specjalista w
językach nowożytnych: francuskim, nipmieckim
i rosyjskim, oraz klasycznych: łacinie i grece: sub- 
jekt handlowy w dziale’ konfekcji męskiej, szofer, 
nomccnik biurowy, piszący biegle na maszynie; 
drogerzysta z 1-1-iniesięczną praktyką <v drogueryi 
w Poznaniu; słuclicz praw, szukający posady biu
rowej; maszynista-mechauik, technik-honstruhtor, 
pomocnik huclialteryjny.

Poszukiwani są natomiast: dziennikarz do pomo
cy w redakcji dziennika na prowincji, pomocnik 
biurowy, piszącj na maszynie i znający stenogra
fię polską i niemiecką: korepetytor na prowincyę, 
nauczyciel w gimnazyum realnem 5-klasowem, spe
cjalista przyrodnik: woźny-kursor do Towarzy
stwa »Sokół* w mieście prowineyonalnem, woźny 
w większej instytucji w Krakowie. — Zgłoszenia 
przyjmuje Departament opieki, ulica Batorego 20. 
Godziny urzędowe od 10—1 i od 4—7.

objął potem da. M i e r z y ń s k i -  Pierwszy iprzcma' 
wiał red. St. G a c k i ,  poświęcając -mowę marufa; 
stowi monarchów mocarstw centralnych i wzywii 
jąe do podjęcia -oboiązk Iw obywatelskich w uowent 
państwie. Drugi mówił p. Leo B e l m o n t ,  na-zy 
wając pnzywró-cenie Polski cudom dziejowym, któ 
rogo krótkowzroczni ciągle .jeszcze nie umieją zro
zumieć. Przywrócona Polska musi wydobyć terać 
wszystkie siły, ażeby niepodległość utrzymać. 2 
k-olei prof. H a m c z y k  mówił -o sile polskiego du, 
cha, a ositarół mówca sędzia Fr. S z y m a ń s k 1 
wskazywał, jak boiesnem jest, że dopiero -na zo 
braniach trzeba wyjaśniać obywatelom znaczeniu 
odzyskanej wolności' Pn&eznowę zakończył okrzyj 
kiem na cześć Legionów.

Radom. (Wyroki śmierci). Na mocy w-yroku są 
du -wojennego w Radomiu Antoni S o k u 1 s k  1 
i Józef W a 1 k i e w i c z vel V.’alkowicz za szereg 
kradzieży w połączeniu z napadami bandyckimi 
zostali skazani na śmierć przez powieszenie. Wy. 
rok wykonano dnia 15 ł>. m. o godzinie 11 m. 3(

to w T '" ” Y T jfr7 ’)<’■ „V, zgłosić dla sporządzenia spisu w dniach 24, 2o i 26u-o ifuat konieczne 1 wykonalne, osobno (11*1 ró/mj oh *= , * • i v • i i v  i  ̂ ■■uo jest Kuim-uLdKc „ a ■> _ * |jTn  ̂ właściwych biur •okresowych w Krakow-ie.
wyznań. BezipośrećLnro po nabożeństwie odbędą- się , . , ■. ■ .   ̂ro - . - . ■__
w każdej szkole uroczyste manifestacje żałobne, 
albo wspólnie dla młodzieży całego zakładu, a*bc»,
-zależnie o.i stosunków1 lokalnych, dla niłodzit zy 
puszozegóinyeh kla3 :ub kilku klas, według wieku 
złączonych. W uroczystości tej dyrektor (kierow
nik) lub jeden z członków grona w sposób zasto
sowany do poziomu umysłowego młodzieży praed- 
stawi- po-wszechno-dziejowm -znaczenie dłagioh, peł
nych chwały i zasług rządów zmarłego monaro-liy.
Dzień ten będzie wolny od nauki szkolnej. O ileby 
w przededniu pogrzebu odbywały się w danej miej
scowości kościelne uroczystości żałobne, należy

O komunikat w sprawie sprzedaży maki Na mu-,przed południem na dziedzińcu gmachu więzienne, 
racli miasta pojawił się o-negdaj komunikat, donc. go przy ulicy Warszawskiej, 
s-zący. że wszystkie osoby, które pragną otrz.ymy-. 
wać mąko za pośrednictw em kooperatyw spożyw
czych lub osoby1 ciężko pracujące, uprawnione do 
pohoiu dodatkowych kart chlebowych mają sin mu Polskiego we Wiedniu, które m-iał-o się odbyć 

«n-i«» "• ‘!ni*f'-h 24, 25 i 26-J21 bm., z powodu śm-ieroi cesarza Frauciszka Jó.
zefa I. zostaje odwołane aż do ukończenia żałoby

Odsłonięcie tablic pamiątkowych w kaplicy Dok

Zarządzenie W odnosiło 'się do sprzedaży rejono
wej mąld, która rozpocznie się w Krakowie 10 gru
dnia br. Idąc za wezwaniem, wiele osób int.ere.so. 
want eh zgłas-zało się do 
mik ośwdadcaono, że spis ton będzie sporządzony 
do.piero w przyszłymi tygodniu. Ta sprzeczność inię- 
dzy zapowiedzią a wykonywaniem zarządzenia na 

' raża niepotrzebnie na fatygę i stratę czasu osoby 
pracujące i daje sposobność do słusznych uty
skiwań i żalów W interesie obu srton leży, by o 
gła-azane rozporządzenia były ściśle wykonywań© 
tak przez władze jak i publiczność.

Kurs lybacki. Kraj. Tow. Rybackie w Krako-

dw-orskicj, po-ezem nastąpi uwiadomienie o ponowi 
nyrn terminie.

Czesi o Sienkiewiczu. Dzienniki czeskie, przyno-

A. Potockiego 1, III p.) komunikuje:' W
młodzież także w tym dniu zwolnić od nauki. Re
skrypt p. ministra wyznań i oświaty w nełnym wie (ul.
brzimieniu vorzsvła sie równocześnie. Zarządzone ro-ip.oroz-nmiemn z krakowską filią Ozenvo-nego K rą  
skry, ń t  m irdndsteryainyni z dnia 9 listopada 1916, ;ża u-ządea krak. In  w. rybackie kurs rybacki dla 
zwolnienie -młodzieży od nauki w dniu 2 grudnia, inwalidów wojennych. Program wykładów (33 go- 
sUje się obecnie bczp-edmiotowe. j d*in) obejmuje całokształt gospodarstwa karpmwe-

óroczystość żatof.na w izpitalu twierdzy. W kra- go d pstrągowego, oraz mne dtiedzmy ^ m o tw a . 
kowskim szpitalu twierdzy Nr 4 w oddziale, pozo-[Do udziału dopuszc^ni są opróo^łnwalic.Ow-^w^- 
btającym pod kierownictwem st. lekarza dra t y -  jemnych, także członkowie - ^ ' 1 °] 1 r l' a'c”

więc zdobyliśmy praw o do odrodzenia po lityce I ł  o w ic  za , odbyła się onegdaj uroczystość żalu-.uraz inne osoby cywilne obojga pci, za .poprzed-
nego. W tej pracy zbiorowej nad odrodzeniem bna ku uczczeniu ś. p. cesarza Franciszka Józefa I. -lw-m zgł-oszenumi siQ us^noin* o pm nei ik
wewnętrznem, w tein ratow aniu skarbów prze- Do zebranych chorych żołnierzy i legionistów prze-i I w .  ryPa.eknni. Kurs. jes - T 1 ’ 
szłości i gromadzeniu budulca duchowego dom ów ił w języku polskim i niemieckim sierżant L e-1 stąpi dnia 4 g n  n a u gooz. p _ poł. n sali 
wielkiego gmn.chu przyszłej państwowości poi-i gionów polskich, K r o n e n b e r g ,  przedstawiając wyładowej Instytutu zo-o.oigacznego umwersytotu 

' skiej — Sienkiewicz był pracownikiem nietyłko historyę rządów1 zmarłego cesarza, oraz znaczenie Jr 
i najświetniejszym , ale także jednym  z najtęż- tychże dia rozwoju życia narodowego ludów n o 
szy ch i najoaidziej owocnych. Gdy św ita nam narekii. Uroczystość zakończono odśpiewaniem hy- 
zorza budzącego się niepodległego państw a poi- amu cesarskiego.
3kiego oddajm y dziś hołd najgłębszy i cześć Nabożeństwo aa powstańców z roku 18 ;0/3t. I i
najwyższą zasłudze i pracy życiowej H enryka uczczeniu pamięci poiegłych uczestników^ powsta-
c.r..—ir!nn.:,.nn -i--?- —j —-i-.—•« ma listopadowego z roku 1830/31 odbędzie się w©Sienkiewicza około odrodzenia narodu.

Krakowie, przy ul. św. Anny 6 w podwórzu, gdzie 
też będą saę wsr/ystkie wykłady odbywały. Kurs 
potrwa około 10 dm: Wykłady będą urozmaicone 
dem-oustraucyami licznych okazów z muzeum kruk. 
Tow rybackiego i bogato ilustrowano abrazfUnfi 
świetlnymi. Trzy otwarciu otrzyma każdy z uczest
ników podział godzin.

tych biur, gdzie im jed-;sz^c wiadomości o zgonie wielkiego pisarza pol
skiego, poświęciły hau żałobne wspomnienia. Mię
dzy innenu bardzo serdecznie piszą młodoezeskie 
>Narodni Listy*. »Dochodz: nas smutna wiado
mość o zgonie wielkiego pisarza polskiego. Dla 
nas Czechów ubytek jego jest tem większy, że ję
zyk po lsk i jest nam bliski i czeski czytelnik nawet 
w o ry g in a le  czytać może i rozumieć wspaniałe hi
storyczne powieści Sienkiewicza. Strata Sicnkio- 
v» ieza dotyka nas tak samo, jakgdyby umarł dro
gi nam pisarz czeski; kilka lat temu był on wi 
Czechach najbardziej poczytnym pisarzem. Naro
dowi polskiemu, głęboko dotkniętemu jego śmier
cią, tem większe wyrażamy współczucie, im cięż
sza -to dlań, a niepowetowana straita*.

\7  iunycli dziennikach czeskich znajdftjemjj 
wspomnienia żałobne w podobnym utrzymane to
nie. W wielu spotykamy też feljetony, poświęcono 
jogo działalności literacki1]. Znajdujemy w nich 
nietyłko właściwą ocenę stanowiska Sienkiewicza 
w literaturze wszechświatowej (feljeton dra V. 
Martinka w »0. Denniku*), ale także zrozumienie 
znaczenia dzieł zmarłego mistrza słowa polskiego 
dla jego własnego społeczeństwa, oraz odczuciu 
psychologii jego postaci. Nic w tem zresztą dzi
wnego, jeżeli zważymy już wspomnianą prze? »Na- 
rodnie Listy« niezmierną poczytność Sienkiewicza 
wśród Czechów i ich naturalne, wobec podobnego 
położenia narodowego, zrozumienie , pewnej katę* 
goryi polskich uczuć narodowych.



Sobola, 25 Listopada 1916.' N O W A  ii  E F O k  M A •n i syo.

S K Ł A D K I
s ło iy li w A dm in is trac jo  „N ow ej Reformy":

Na Fundusz wdów i s ie ro , po  leg io n istach : Z o k a 
z j i  p ro k la m a c ji  K ró le s tw a  Po lsk iego , p e rso n al c. i k. 
kom endy zbiór” kon i w O paw ie 220 K  60 h, s. m iano
wicie: m ajo r A dolf K o m b erg er, po ruczn ik  K azim ierz  
O cdlnw sl i chor. W n d . Szym ańsk i po 20 K , k a p itan  
A ntoni R eiss, n a d  po ruczn ik  J a n  D w o rzo czek , nadporu- 
rzn ik  B o le s ła w  W łodek , lek a rz  w oteryn . B. K achn ik ie- 
wicz i posp . E. K a rlic ze k  po 10 K . por. R. K lo a t, cho- 
rążo r/ic : TT. B ubnick i, R. P p itzo r i A. Jc żab ek , lek a rz  
w eter. ... A dam  podoficerow ie  raoh .: J .  G oldstein , 
W ta.l T u rek  i A. T yrnkicw ioz, rach m istrze : J .  O lesiak 
i F  A berbach. p o sp o litacy : 1. Ja k u b o w icz  "i S. W ę
gielni!-: po 5 K . w achin. K T eiflcr 4 K  i z d ro b n ie j
szych  d a tk ó w  52 K  50 h.

N a to m ite t opieki nad  by łym i leg ion istam i: A na- 
s ta zy a  Ł u b k o w sk a  400 K  w dow ód p am ięci n ieodżało 

wanego S ew eryna  K isie lew sk iego  (d la ociem n.); A leks. 
Miikr 4 K ; inż. W itold R androw sk i 132 K  (d la  in w a
lidów).

Na OTiary w ojny w m y si odezw y ks. b isk u p a  S a
p iehy: A nton i D oerm an 10 K  zam iast w ieńca n a  tru  
m nę ś. p. Żurow skiej.

N a C zerw ony K rzyż: W ilh. H aberow ie  10 K  zam iast 
w yw ieszen ia  chorągw i żałobnej.

Zmarli:
Ks. Józef S i o s a r c z y k ,  proboszcz w Krzeszo

wicach, umarł dnia 23 b. m. w 60 roku życia, a 37 
roku kapłaństwa. Wyprowadzanie zwłok z domu 
lałoby w Oświęcimiu na dworzec kolejowy nastąpi 
w niedzielę, rlnia 26 b. m., o godzinie 1 w połu
dnie. Pogrzeb odbedzie się dnia 27 b. m. w Krze 
szo wicach.

1 fedF !8. KFiObE
Kraków, 25 listopada.

Po uroczystem posiedzeniu żałobnem, zwoianom 
na wczoraj na godzinę 5 po południu dla uczczenia 
pamięci ś. p Henryka S i e n k i e w i c z a ,  rozpo
częło się o godzinie 6 wieczorem z w y k l e  p o 
s i e d z e n i e  R a d y  m i e j s k i e j  pod prze
wodnictwem prezydenta dra L e a.

Przed przystąpieniem do porz.ądku dziennego, 
prezydent dr L e o  oświadczył, że z okazyi zmiany 
na stanowisku komendanta Legionów polskich, 
wysłał do nowego ich wodza brygadyera Stanisła
wa łir. S z e p t y c k i e g o  telegram gratulacyjny 
z życzeniami imieniem Icady miejskiej.

W dalszym ciągu zawiadomi! prezydent- Radę 
miejską, że ministerstwo skarbu nadesłało reskrypt, 
zniżający czynsz dzierżawny, jaki ginina miasta 
Krakowa płaci z tytułu pobierania opłat, akcyzo
wych, co przyniesie miastu bardzo wydatne korzy 
ści, oraz, że Towarzystwo katolickich właścicieli 
realności w Krakowie wniosło do prezydyurn pe- 
tycyę o przyznanie właścioielom domów w Krako
wi o ulg podatkowycn. Petycyę tę przekazano odpo- 
v\i dnini sekeyom do rozpatrzenia.

Następnie po przyznaniu przez Radę m. kilku
miesięcznego urlopu r. rri. Muranyi’emu, prezydent 
udzielił głosu r. m. W i e l g u s ó w  i, który w ob- 
Bcmiiejszym wywodzie umotywował następujący 
wniosek nagły:

»Rada m. uprasza prezydyurn, aby, stosownie do 
kilkakrotnie już przez Radę miejską powziętych 
uchwał, przedłożyło w jak najkrótszymi czasie pro
jekt zetatowania i stabiiizacyi urzędników’ oraz 
funkeyonaryuszów elektrowni miejskiej w Krako
wie*-.

1’rczydent dr L e o  wyjaśnia, że polecił już dyre- 
ktoruwi elektrowni miejskiej wypracowanie odpo
wiednich w rym kierunku wniosków. Sprawa ta bę
dzie zatem w najbliższym czasie załatwiona.

Rada miejska przyjęła oświadczenie prezydenta 
do wiadomości.

R. m. Stanisław’ N o w a k  domagał się zniesienia 
dwurazowego urzędowania w magistracie, oraz 
ustalenia godzin przyjęć ula publiczności u człon
ków’ prezydyinn miasta.

Prezydent dr L e o w odpowiedzi oświadczył, że 
wskutek wojny znaczniejszą ilość urzędników ma
gistratu powołana została do pełnienia służby w 
szeregach woj-kowych, a równocześnie zw iększyły 
się wr bardzo wielkim stopniu agendy magbtratu, 
woboc czego zniesienie dwurazowego urzędowania 
w magistracie jest. niemożliwe. 'Wojna powiększyła 
znacznie ciążące dotychczas na urzędnikach obo
wiązki ,wobec czego tak urzędnicy’, jak i prezy- 
dyum miasta wydatniej i więcej pracować muszą. 
Co się zaś tyczy godzin przyjęć u członków prozy 
dynm, są one od dawna ustalone,'kama. jednak pu
bliczność ich nie przestrzega. Tierw szeńsiw o je
dnak w godzinach przyjęć mają naturalnie zgła
szający się posłowie i radcy miejscy.

Ż yw b n ie  ubogiej dziatw y szkolnej.
Z kolei przystąpiono do porządku dziennego. 

Pierwszy zabrał głos radca magistratu G r o e 1 e, 
który umotywował wnioski sfekcyj H. i I \ . w spra
li ie żywienia dzieci szkolnych:

1) Gmina miasta Krakowa, pragnąc przyjść z po
mocą ubogiej dziatwie szkolnej, rozpoczyna jak 
najspieszniej akcyę ż y w i e n i a  n a j u b o ż 
s z e j  d z i a t w y ,  uczęszczającej do szkól miej
skich, przedewszystkiem na czas miesięcy zimo- 
w yeh. 2) Przeprowadzenie tej akcyi powierza się 
Towarzystwu: »Opieka nad dziatwą szkół ludo
wych*, które przedstawi odpowdedni szczegółowy 
program działalności. 3) lK> wydziału Towarzy
stw a deleguje się jednego członka prezydyurn mia
st i, wzgTęinie naczelnika wydziału szkolnego, lub 
ref -renta sprawy, nadto t.rzi eh delegatów sekcyi 
szkolnej: r. m. P e t e r a ,  P o r ę b s k i e g o  
i dra S c h n e i d r a  i delegata sekcyi skarbowej 
r. m. dra Rafała L a n d a u a ,  oraz inspektora 
szkół ludowych p D o b r z a ń s k i e g o. 4) Na 
koszta żywienia dziatwy szkolnej przyznaje się 
kredyt dodatkowy w7 kwocie lOO.OuO K. w czeni 
mieści się subweneya dla Towarzystwa na wydatki 
administracyjne. 5) Należy’ wineśe do rządu pety
c ję  o przyznanie na powyższy cel wydatniejszej 
subwencyi.

W dvskur.yi r m. dr R. L a n d a u  oświidczył, 
że, o ile mu wiadomo, chodzi tylko o wydawanie 
śąndaó dl., dzieci, a nie całodziennego pożywienia. 
Śniadanie to dawane być powinno nie tylko dzie
ciom najuboższym, ale wszystkim dzieciom ubo
gim bez względu na sferę, do jakiej należą. Dzieci 
*aś powinny się do śniadań tych przyczyniać jakąś 
minimalną kwotą. Ze śniadań tych korzystać "win
ny także dzieci, pobierające naukę po południu. Re
sztę zaś z uchwalić się mającej na ten cel kwoty 
100.060 K która ma wvnosić około 30.000 K, prze
znaczyć Bię powinno jako subwencyę dla Towarzy
stwa, zajmującego się żywieniem dzieci.

R. m. ks. M a s n y  popierał wywodj’ referenta.
R. ni dr S c h n e i d e r  przedstawił przygotowa- 

nia, jafŚFS poczyniło Towarzystwo, zajmujące się 
iywiemem dzieci szkolnych. Mówca stwierdził, że 
śniadania otrzymywać będą tylko te dzieci, które, 
idąc do szkoły, nis otrzymują go w domu. Za śnia
dania obowiązywać będzie minimalna opłata, od 
której uwolniona będzie tylko najuboższa dziatwa. 
W lalszej dyekusyi przemawiali radcy miejscy:

Kosobudzki. St. Nowak MacfoTowski, oraz prezy
dent dr Leo, który oświadczył, że komisya ograni 
czy się w tej sprawie do minimum, aby zbytecznie 
nie obciążać funduszów miejskich. Gdy jednak zaj
dzie potrzeba wj-asygnowania dalszych funduszów, 
pieniądze na ten cel znajdą się z pewmością. I\we- 
stya pomocy dla dzieci jest dzisiaj jedną z najwa
żniejszych, i to zarówno pod względem fizycznym 
jak i moralnym. Obowiązkiem obywatelskim jest 
starać się zarówno teraz, jak i po wojnie, by obec
na młoda generaeya weszła zdrowa fizycznie i mo
ralnie w społeczeństwo.

W glosowaniu wnioski sekcj’j II. i IV. u c h w a 
l o n o ,  wnioski zaś r. m. dra R. L a n d a u a  odesła
no do sekcyi dla zbadania. Uchwalono też wniosek 
dodatkowy r. m. ks. M a s n e g o ,  domagający się, 
aby przy układaniu przyszłego budżetu uwzglę
dniono kwotę, na ten cel potrzebną.

Opieka nad dziećmi i młodzież;}.
Następnie po referacie radcy magistratu W y- 

d r y uchwalono wnioski sokcj’j I.,1 II. i VI., doma
gające się, by dla pomieszczenia ochronki dla ma
łych dzieci w dzielnicy7 Zakrzówek, nabyć w Za
krzówku parcele od Aadama i Maryi Zakrzowiec- 
kieh kosztem 30.000 K od Józefa i Teresy Batków 
kosztem 2.040 K. Grunta te wraz ze znajdującemi 
się na nich zabudowaniami oddane będą głównemu 
Komitetowi ochron dla małj’ch dzieci w Krakowie 
na pomieszczenie ochronki, tytułem dzierżawy na 
lat pięć za czynszem po 5 K rocznie z tem, że je
żeli do dni 14 po upływie pięciu lat, gmina odda
nia przedmiotu dzierżawy nie zażąda, kontrakt 
przedłuża się na dalszy czas rocznie dopóty, dopó
ki go jedna strona drugiej nio wypowie na trzy 
miesiące naprzód przed dniem 31 grudnia.

Dalej uchwalono bez dysuusyi następujące wnio
ski: wniosek sekcyj VI. i II., który bram.

1) Na zasiłki przygodne d!a instytucyj dobro
czynnych prywatnych wyznacza się do rozporzą
dzenia sekcyi dobroczynnej kredyt w kwocie 20 ty
sięcy7 koron. 2) W tjera celu przyznaje się dodatko
wy7 kredyt w wysokości 20 tysięcy koron (rctenmt 
st. radca magistratu B a n a ś ) .

Dalej uchwalono wnioski sekcyj VI i II., któro 
domagają się:

Ginina miasta Krakowa, uznając oe.lm.onę dzieci 
i opuszczonej młodzieży za. jedno z. najważniejszych 
zadań społecznych, zwłaszcza w obecnej chwili, 
przystępuje do »Zaebodnio-galicyjskiegn Towarzy
stwa ochrony dzieci i młodzieży7* w charakterze 
członka-założyciela z jednorazową wkładką w kwo
cie 500 K. W tym celu przyznaje się kredyt dodat
kowy w wysokości 500 K (referent st. radca magi
stratu B a n a ś).

M asarnia m iejska.
Nadto uchwalono wnioski komisy! aprowii.ac.vj- 

noj: 1) Celem dostarczeuia kuchniom obywatel
skim m;ęsa i tłuszczu wieprzowego, oraz wyrobów 
masarskich, poleca się administracji akcyzy urzą 
dzenie przy rzeźni miejskiej w Podgórzu pracowni 
masarskiej. 2) Na. urządzenie masarni przyznaje się 
z funduszu aprowizacyjnego kredyt w wysokości. 
10.000 K (referent st, r. magistratu Z a w a d z k i ) .

W dyskusyi przemawiali; r. fil A cl e 1 m « n n, 
który domagał się zarządzenia w tym' kierunku ko
misji obchodowej i wskazywał na przykład pie
karni miejskiej, oraz r. m. dr L a n g, który zwal
czał wywody przedmówcy.

Następnie po referacie- st. radcy magistratu 
K ł o c z k a, uchwalono wniosek komisvi drogowo- 
kannłowej, domagający się wskutek odezwy na
miestnictwa do złożenia następującej deklaracji: 
»Gmina miasta Krakowa gotowa jest do przyczy
nienia się w stosunku 25% do zwiększonych kosz
tów, spowodowanych podwyższeni on robocizny7, 
materyalów i t. d. do robót około zasklepienia sta
rego łożyska Rudawy od Alei Krasińskiego do uli
cy Piastowskiej, preliminowanych na 600.000 K, 
jeJnaK pod warunkiem, że roboty powyższe zosta
ną ukończone do 1 stycznia 1918 roku«.

Następnie uchwalono wnioski prezydenta miasta 
i sekcyi III. w7 sprawie mianowania asystentami 
kancelaryjnymi w XI. klasie rangi praktykantów 
konceptowych,-kancelaryjnych i. t. d.

Członkiem Rady szkolnej okręgowej w miejsce 
ś p. r. ni. Domańskiego wybrała. Rada na wniosek 
wiceprezydenta Fetlerowicza r. ml dra Ludwika 
S c h n e i d r a ,  poezein dokonano wyboru 13 dele
gatów Rady miejskiej do zarządu i na walne z.gTO 
uradzenie Kasy chorych przy zakładach przemysło
wych w Podgórzu.

Tsęjne posiedzenie.
Na ti m zakończono posiedzenie jawne, poczom 

prezydent zarządził posiedzenie tajne, na którem 
uchwalono szereg wniosków w sprawach osobi
stych, między innerni wniosek w sprawie przenie
sienia w stan spoczynku starszego radcy budo
wnictwa miejskiego Jana Z w i e r z y ń s k i e g o  
i przyznania mu emerytury i kilka wniosków w7 
sprawie przyznania pensyj wdowach i sioroeifiskicli.

Ftid Csmpeiungtem.
Amsterdam. 25 listopada. 

»De Standard* donosi z  Emkareseztu:
Na czółna kom enda armii rumuńskiej z  po

wodu groźnego położenia pod Campolungiem 
przerzuciła przpważną część rezerw z Dobrudży7 
na- odcinek pod Campolungiem. 'Wojska rum uń
skie otrzym ały ro-zna, ażeby za wszelką cenę 
utrzym ały w7 swoich rękach Campolung.

Ust^pisnie Stusrmera.
(Tel. c k Biura boresp.)

Petersburg, 25 listopada. 
(Agencya petersb.). Sekretarz państwa i mi

nister komunikacyi Trepów został zamianowany 
prezydentem ministrów. Dotychczasowy prezy
dent ministrów i m inister spraw7 zagra-rJ-eznyrch 
Stucrmer zamianowany został starszym szam- 
belanem dworu .cesarskiego i zatrzym uje fun- 
kcjre członka Rady państwa.

Ukaz carski odracza Dumę i Radę państwa 
do 2 grudnia. 

Odroczenie Dumy i Rady państwa
Petersburg, 25 listopada. 

(Agencya. pet.) N ajw ybitniejsze dzienniki -o- 
gł-as-zają nominacyę sekretarza państwa Trepo
wa na prezydent ministrów i oświadczają, że 
noininacya .ta wydania dla rządu konie izroość 
złożenia w parlamencie oświadczenia o najbliż
szych zadaniach dziłahrości rządowej. Ponie
waż takie oświadczenie wymaga poprzedniego 
studyum, równocześnie z ukazem cesarskim o 
nominooyi T rew w u ukazał się już dmgi ukaz 
carski, odraczający7 Radę pań Mwa i  Dumę na 
krótki czas.

Ografliszenśa aprowizaeyjiia 
we Ffancyi i Anglii.

(Tel. c. k. Biura koresp)
Berno, 25 listopada’. 

W edług '»Tempsa*, wśród zarządzeń, posta
nowionych na Radzie ministrów, a mających 
zaraz wejść w życic, są następujące: 

■Zaprowadzenie jednolitego Chleba, zakaz spo
rządzania .wyrobów cukierniczych wszelkich, 
k tóre nie dadzą, się dłużej utrzymać jak  przez 
4 dni, i zamknięcie wszystkich jatek mięsrych 
i rzeźni przez dwa dni w tygodniu

Londyn, 25 listopada.
» Times* donoszą.: Prezydent urzędu handlo

wego It u u c i  m a.n  na zgromadzeniu hotela
rzy7" oświadczył, że obiady muszą być bardzo 
uproszczone i że. musi się .zaprowadzić w tygo
dniu dwa dni bezmięsne, podczas których nie 
w7olnu będzie podawać ani mięsa o,ni ryb. Za
potrzebowanie środków żywności musi s :c bar
dzo silnie ograniczyć, gdyż trudności w  żeglu
dze okrętowej w najbliższym czasie nie zmniej
szą się. Także, do cukierników zwróci! się. Run- 
ennan z wezwaniem, aby ograniczyli zapotrze
bowanie cukru.

lwowskiego Centralnego | l-tym  saskim o k rę g 1 wyborczym Oschałz--

WjłwsassM -ocs . kaw*.’

Przetoczenie Dunaju 
przez cen. Mackensena.

(Tel, c. k . B iu ra  k o iesp .)

Eerlin, 25 listopada. 
(Piuro Wolffa). 24 listopada wieczór.
W obszarze Somme nic ważnego. 
Dotarliśmy do rzeki Aluty. Wojska grupy 

Mackensena przekroczyły Dunaj w kilku miej
scach.

Przedstaw iciele _ _  ̂ _  ^ _____
Związku m stytutów  finansowych i gospciar-J Grimma w7 miejsce zmarłego noski- Giessego- wy 
„ „u 1 7 -- "1Dranv .Zostat konse-w a!v-ta dr W iktor G r u b ec.zych zlożydi kondolcncye z powodu śmierci ce 
sarza na ręce kom endanta grupy7" wojsk gene
rała rudkownika Boehm-Ermollego.

Senat akadem icki, wykonując uchwałę, po
wziętą 22 bni. na uroczystem posiedzeniu ża- 
łobnem, wysłał do prezydyurn namiestnictwa" w 
Białej następujący telegram :

Senat akadem icki uniw ersytetu lwowskiego 
prosi W aszą Eksoelencyę. aby zechciał być tló- 
maczem uczuć najgłębszego żalu i najszczer
szej żałoby, którem i jesteśm y przejęc-i w obet 
uganu świętej i przesfawnej śmierci Najjaśniej
szego Pana, moniareby dla nas najłaskawszego. 
Obdarzając nas prawem pielęgnowania nauki w 
języku ojczystym  i wskrzeszjąc w ydział leitai- 
ski, stał się naszej wszechnicy szczodrym od
nowicielem, którego imię pozostanie na zawsze 
w naszej w7dzięezinej czci i pamięci.

Twardowski, rektor.

IS H sacn iB  w u r z iS a ii ńacrsRicii.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 25 listopada.
^Wiener Ztg.« ogłasza:
Cesarz Karol pismami odręcznemi zamiano

wał ks. M o n t  e n u o v o swoim pierwszym 
ochmistrzom dwoht, badając mu zarazem 
bry lan ty  do  wielkiego krzyża orderu św. Szcze
pana za w ybitne "wierne usługi oddane zmarłe
mu cesarzowi, kr. K arola- Brzezie-L a n  c k  o - 
r o ń s k i e g  o wielkim podkomorzym, hr. Au
gusta Z i c h y  e g  o wielkim marszałkiem dwo
ru, Mikołaja hr. P  s 1 f f y  e g  o wielkim koniu
szym, Leopolda hr. B e r c b t o ł d a  drugim 
ochmistrzem, hr. Mikołaja S z e c s e n a  wielkim 
marszałkiem dworu na Węgrzech, hr. Augusta. 
B e l ł e g a r d e g o  wielkim kuchmistrzem, br. 
Karola R u m e s k i r c h a  wielkim m asztale
rzem, hr. Maksymiliana T h u n II o li e n s t e i- 
n a  wielkim łowczym, hr. Edm unda C h o ł o 
n i e w s k i e g o  wielkim mistrzem ceremonii.

śp . cesarz postanowieniem z 19 hm. zamia
nował hr. Ludwika S e c s e n a  nadz-wyczaj- 
nyir i upełnomocnionym ministrem przy dwo
rze bułgarskim  w Sofii.

Kcnfsrsncya dra Knsrfeera 
z ks. Wjndischsraetzem.w

(Teł. c. h . B iura  kóresp .)

Wiedeń, 25 listopada. 
»Pirlamenbarrsehc Korrosp.* domoai: 
Podobnie jak  ma konferemcyi prezydenta mi

nistrów  dra Koerbera z ipro-zydentem Izby po
selskiej dr Sylwestrem , ta i. na konferencji pre
zydenta mimisitirów z prezydentem  Izby7 .panów 
ks. W indischgraetzem  ton ostatni w ystosował 
prośbę o wyrobienie mu posłuchania u cesarza. 
P rezydent ministrów prayobiec-al zadośćuczy
nić prośbie prezydentów7 obu izb. Audyemcye 
ich odbędą się -tuż po uroczystościach żałob
nych.

Z a t o n i ę c i e
(Teł. wł. „Nową Refcnny'!V 1

Lugano, 25 listopada.
Parowiec angicłslci »BrTtaii'ie«, ktć>rj7 .zatonął 

wr pobliżu wyspy Kea, /budow any został w7 r. 
u. w7 warsztatach w Belfaście, Był to  najwięA:- 
szy okręi angielski; pojpmmość jego wynosiła 
48.150 ton, miał 300 m etrów długości 30 me
trów7 szerokości, oraz 23 mile morskie szyb
kości. Ofiarą katastrofy miało paść 200 osób.

(Teł. c. k . B iu ra  k o resp .)

Legano, 25 listopada.
O zatonięciu okrętu szpitalnego »Britanic« 

podają mow7e ateńskie i londyńskie doniesienia, 
że okręt, gdy nastąpiły  dwie ekspłozye. za to 
nął w7 50 minutach. »Britanic« telegrafem  iskro
wym zażądał .pomocy, na co v łaśnie torpean 
wiec z K eratsi zamiorzał pośpieszyć, gdy dru
gi telegram  iskrowy zanulowmł wołania o po
moc. 8 prawną tego telegram u zdaje się być 
nieprzyjacielska łódź podwodna.

Londyn, 25 listopada.
„Daily News“ dowiaduje się,, 7>e stracony7 por 

rowtec ,,Bri:tannic“, który7 a.dm-ralicya pudczaS 
wybuchu wojny objęła, był najpieluiiejszym o- 
krętem  szpuifalnym na św iecae. Był on zaopa
trzony w najbardziej nowoczesne urządzenia 
ratunkow e. Budowa jego kosztowała dwa milio
ny funtów szterlkagów,

Odparcie kłamliwego zarzutu.
Berlin, 25 listopada.

(Biuro Wolffa). W angielskiej Izbie niższej 
rzekome zatopienie okrętu szpitalnego »Briuń- 
nic* prze® momiecką łódź podwodną określo- 
tvo jako przeciwny prawu międzyuarodow'emu 
ak t nieludzkiego barbarzyństw a. Wolbec tego 
stwierdza się, że żadna niemiecka łóds: p* dwod
na j-Eritanica nie zatopija.

SzeT sztabu admiralicj i marynarki.

Gdazwa do rotniićw 
w  s n r a v i? i e  V p o t y c z k i  w o j e n n e j .

(Tel. c. k. Bu ra koresp.) 
Wiedeń, 

rolnictwa wydał do ludności
2o;-lisc,opada

Minister rolnictwa wydał do ludności rolni-
C.XQj w . tidtciktlu t+ jrirjicj
ż^ezce wujermej. W  wlezwie tej podkreśla o- 
gótny obowiązek obywateli dostarczenia .pań
stwu środków na piowradzenie wojny7 i powia
da, że nie da się zaprzeczyć, iż gospodarka wo
jenna także rolnikom .przysporzyła dochodów7, 
które im umożliwiają jw większym stopniu niż 
kiedykolwiek uczestniczyć w subsk.rypcyi po- 
'/.yrezki wojennej.

7978 glosami. Socyalny dcm ekrata Lipiński o  
trzym ał G322 glosy.

W yaiiana jeńców7 cywilnych.
K onstancja. Pertrak tacye w7 s.prawrie wy

m iany niemieckich i francuskich iinernowanjrch 
cywiinycli zakończyła się ugodą. Wy miana o- 
bejmie 20.000 -osób.

Kom unikat turecki. 
Konstantynopol. (Ag. tc-1. Milłi) 23 brn. Z 

głównej kw atery  donoszą: F ront kaukazki: Na 
północ od  Kighi utarczki na naszą korzyść. N3 
fanycli frontach niema nic "ważnego.

Odpowiedzialny redaUto*:

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .
W ydaw ca:

P U D O L F  O S M A N .

l^adeslasie.
(A rty k u ły  w  ty m  d z ia le  n łe po ch o d zą  od  r td a k c y i)

t
Anion! fenryoi Hszcns^hi
radca szkolny i prefeser III. glmnazyum 

w Krakowie
przeżywszy la t  58, po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, 
zasnął w Panu dnia 24 listopada 1916 r.
W yprow adzeni zwłok z domu żałoby przy 
ulicy7 Długiej L. 39 na nowy cm entarz pod
górski odbędzie się w niedzrełę dnia 26 

listopada o godzinie 2 po południu.

N a l i o i a ń s t w a  ż a ło b n a
za spokój duszy Zmarłego zostaną odpra
wiane we w torek dnia 28 listopada b. r. 
•o godzinie 8 rano w7 kościele XX. Mksyona- 

rzy na k lepaizu .
Na te  smutne obrzędy w7 ciężkiej żałobie 
pogrążeni: zona, córka i synowne Zmarłego 
zapraszają Krewnych, Przyjaciół, Mło

dzież i Życzliwych.
Osctne zawiadomienia uie bęaą rozsyłane.

feoSg&FSSKl.
el. c. k  B iu ra  koresp .)

Sofia, 25 listopada. 
Biuletyn bułgarski z dnia 24 b u r :
F ront m a c e d o ń s k i :  Między jeziorami

Ochrj'da a  Presna odrzuciliśmy silny7 oddział 
nieprzyjacielski. W  'wielu punictacł) wrze 1 na
szemu w zyeyam i miedzy Prespą, a Czerną, ży
wy ogień działowy7. N a wschód od Czerny od
parliśmy7 trzy  nocne a tak i nieprzyjaciela., zada- 
ląc mu krw aw e strany7.

F ront r u m u ń s k i :  W  Dobrudży odparto 
orzemagająee siły nieprzyjacielskie ogniem ar- 
tylery* W zdłuż Dunaju pod Sjdbdryą, T utra- 
k)memi i R-uswzukieni ogień działowy7. Pod 
Cigen, Grechowo, Łom i Wlddyniem oddziały 

i * tize obsac J ł j  wyspy ua Dunaju.

D jr a n to n ls  w z i t  z flrsentyay.
(Teł. c. k  B iu ra  k o resp .)

Londyn, 25 listopada. 
j-Times* donoszą z  Buenos Aires, że zapro

wadzono cło na wywóz psz&aizy. Najprawdo
podobniej od  połowy gru Inia wywóz będzie 
częściowo wstrzymany, a  od połowy stycznia 
ma nastąpić częściowy zakaz wywozu ku kuru- 
dzT.

Ilzad' a powodu sm utnego polcżenia, wywoła
nego równoczesnem wystąpieniem posuchy i 
szarańczy, jest zmuszony wykupić pszenicę do 
zasiewu.

KcnlTestacęe A n s  e s  iss  wse.
(Teł. e. k. B iura  aor^sp.)

Lwów. 25 listopada.
Konsystoro EŁ-kat. m etropolitalny w ydał do 

duchow ieństw a archidyecezyi kurendę, w któ
re j zarządza uroczyste nabożeństwa żałobne za 
śp. eesanza. we wszystkich koś ciotach parafial
nych i klasztornych.

Kolegium profesorów politechniki lwowskiej 
odbyło -THX>vzyfte posiedzenie żałobne

Piąta austryacka pożyczka wojenna. Zgłosze
nia na piątą austryacka pożyczkę wojenną napły
wają znowu w wielkich sumach. W ostatnich 
dniach subskrybowali między innymii marszałek 
polny arcyks. Fryderyk 6 mil. koron (oprócz 6 
mil. kor. na piątą pożyczkę węgierska), ks. Jan 
Schwarzeubarg 5 mil. koron. Udział ks. Schwar- 
zenberga we wszystkich austriackich pożyczkach 
wojennych wynosi dziś razem 25 mil. koron. Bank 
angło-austryacki subskrybował na własny7 rachu
nek 40 mil. na pożymzkę austryacką, prócz tego 
10 mil. na pożyczkę węgierską: austryacki Lander- 
bank 50 milionów. Jak wiadomo, zmarły cesarz 
wziął w nowej pożyczce udział, subskrybując na 
peżyczkę austryacką 10 milionów koron i tyleż 
na wigierską. Cesarz Karol jeszcze przed kilku 
dniami, jako areyksążę, subskrybował na obie po
życzki po 500.000 koron.

Teiefcniczne i felesm fkzne
oiRdemoścf c. ŁBiuis

z  dnia 25 listopada. 
Namiestnik ba*1. Di ller we Lwowie.

Lwrów. W czoraj przybył tu  namiestnik baT. 
Diller na1 kilkodniowy pobyt.

Ostatni portret cesarza Franciszka Józefa.
Wie deń. »Korr. Wilhelm* donosi, że ostatn i 

portrę t cesarza Franciszka Józefa małowmł m a
larz profesor Puchiuger. Obraz ten, przedsta
w iający cesarza w  całej jego postaci, przezna
czony7 jes t dla generał-giitoern-atOTstwa w  Lubli
nie. M alowany ł>y7ł mniej więcej trzy  tygodnie 
temu, miało się odbyć jeszcze jedno posiedze
nie, k tó re już jednak z powodu śm er ci cesarza 
stało się niemicżFwm. Malarz dokończy ted y  0- 
brazu ta k  ja-k 'gc do tąd  ujął.

Posłuchania, u cesarza. Karola.
Wiedeń. Cosaro przyjął wczoraj po połu-iriu 

ministra spraw  wewnętrzny7 c-h bar. Sen war
zeń a na. i prezydenta urzędu aprawizacyj-nego 
K okstekia na auaycncyi •
Obsadzenie ambasady niemieckiej w Wiedniu.

Benin. (Biuro Wolffa). J a k  się dowiadujemy, 
poseł hr. Botho W edel upatrzony jest na  am
basadora cesarskiego w nadzwyczajnej misy i 
do Wiednia.

Wybór uzupełniający do parlamentu 
niemieckiego.

Osice (Osohatz, miasto saskie). Przy  wczoraj
szym wyborac uzupełniającym  do parlam entu w

W i n c e n t y  E i r s c Ł n e r
sekretarz Wydziału krajowego

zm arł w Zakopanem, zaopatrzony św. Sa
kramentam i, po długich i ciężkich cierpie
niach, dnia 20 listopada 1916 roku, prze

żywszy ła t 48.
Pogrzeb odbył się w Zakopanem 22 listo
pada 1916 roku, gdzie zwłoki znalazły 
tymczasowe miejsce spoczynku na miej

scowymi cmentarzu.
O tem w sm utku pogAjżona rodzina za
wiadamia Krewnych, Przyjaciół, Kołcgór. 

i  Znajomych Zmarłego.

Regina SetaSimanowa
wdowa po nauczycielu szkól wydziało

wych w Krakowie
zmarła po długich cierpieniach 23 listo

pada 1916 ruku w7 62 roku 'życia
Na obrzęd pogrzebowy, k tóry  się odbę
dzie w niedzielę dnia 26 list-opada o go
dzinie 12 w południe z izraełicłdego do
mu przed pogrzebowego wprost na miej
sce wiecznego spoczynku, zaprasza Kre

wnych, Przyjaciół i Znajomych 
R o d z i n a .

H aB aa s c B B  m

C e c y l ia  z  M i l le t ó w

H a ii® r@ w a .
przeżywszy la t  61, zm arła dn ia 24 b. m. 

 O * -------

Pogrzeb odbędzie się z  domu żałoby w 
PoćLg śrzu przy ulicy7 K ałw aryjskw j w 
niedzielę orda 26 b. m. o godzinie 11 

przed południem.

BgBsaBHBBggegMWEtteiBflgi iS^SeSOBtSSSSB^S^

Dc prawniczych egzaminów i rygo/ozów
przygotowuje jury7sia-ptdag»g, mający w y m  ki* 

1 unku kilkuleimą praktykę.
Zgłcszenic: „Glossa“, Kraków, ulica Czysta L U  

L p., od godz. 2 do 5 po południu.

Ułsłwi; 1 trawler,1<*

MATTONiCGO^

6gESSHUiS.ER
U Plim  kATURALKA ALKALICZNA,

S Z C Z A W /  .

Generalny zastępca na Królwtwo Polskie 
Karol Schopprr, Kraków, ul. KarmeCcba 39,

Pcnsyonat A. borońskiej
Kroków, afiet. ŁarmaSelc I. 22.

Pokoje z utrzymaniem. Tawże cł*k4y w
Iu_ na miasto. 15M

PensyoRot „8Bm0i8r.lC
9 Zik̂ sncm

mr wolno pokoje. — Drowa J. Wilczyński
8456-f



Nr 595

Elektryczne
żarów ki oszczędnuściowe, w3pania- 
łaj jrkości, Tango-T nngsram  W a- 
tćw k i i t. p., stopki, bezpieczniki, 
wyłączniki ifcp. przybery elektryczne 
poieco n a j'an ie ; U. S fid istels, ip tyk 
i mschŁuLk, K.Akfjw, ai. Ezrats- 
iickfl 15: 8811 5 aB

Od Now „go Roku n ó ł r o c s n y  
ltu ? «  d la

d c  s ą ©  w y  e h
f f s C h j  a i i ^ k .

R yroegena ukończona I  ki. wyd*. 
Pośrednictwo posady. Opłata za 
kur« 50 K. W iadom ość: Ul. Kro
woderska 37, I I I  p„ od godz. 12—4. 

9027

N O WA  R E F O R M A Sobota 25 Listopaaa 1 3  J O

Mężczyzna
walny od wojska, żur.aty, p«—r krrja 
posady biarowc-j lub chętn ie  przyj
m ie m iejsce kaSWera, m ag /ay n .e ra , 
k ierow nika K ulka rolniczego i t .  p. 
IleferencTO "pierwszorzędne. Zgło- 
lżen ia  flf. S. 10. do B iura dzienni
ków i ogłoszeń M syyana HnpczycaJ 
Kraków, c l. Jag ie llo ń sk a  7.

»wS8

icinlngrzysłtei
ukończona, poszukuje lekcyj z klas 
Indowych i wydziałowych, lab  od- 
powiednioj posady no wyjazd, za 
u trzym an ie  i skrom ną dopł*tę. Zgło
szenia listow ne: S. S. Zakopane, 
ul. K raszew skiego 5. 8503 1 3

D o  e g z a m i n u  
wydziałowego przygr.t..wuię z pe r
spektywy i grom etryi wykreidnej. 
Zgiosz. lis t. przy jinu ie  A -ir.iriotr. 
„Ń. Refotm y" p o d 'I . B. 9o23 1 3

.s§|% §3

§ m £ n a s r ...........

m m m'  & -asfeil-ąt-af
w & m s*

i

mm
JMp; '

w Ę m m '^  
W Ę W m

% i

'W i

■
Ul & -  |

S»: | e : v Ą ,

i g u Ł c s f ia  z a ra z
starszo, intc-li ren tna, bezdzietna pa 
ni, posiadająca w lssne urządzenie 
domowe, do prowadzenia gospodar
stw a dom wego i opieki ośm iolet
nia; dziewczynki, u  usleligeutnego 
męż izyzny n a  w ri. Punie pensyo- 
u istk i m ają  pierw szeństwo. Ogło
szenia p isem ne: K sięgarn ia  D. E 
Friadieina, K raków . R m e k  17, dla 
„Urszula". ' ' 9024 l  3

J ;
J m m m

swa
?*ŁY

nl. K a rn c lic k a  -16, I I  piętro, n a  
p ra w o . 8937 1 20

BOT H-pMrosiJ
i  oficyną. VI Dziel ic a , do sp rte -  
(linia. Potrzebny k a p ita ł *15.00(1 K. 
Zgłoszenia I .et. pod Dom 45.C00 
p r /f jm  nic A d n rn . „N. R e fo rm .u. 

8988 1 2

W Jg ,141
2 sklepy, przy ul. Łobzowskiej G. 

8025 1 3

Ha&tenioa
ll-piętrow a. npwa, 8 la t  wolna od 
eo.iatf.u,obciążona długiem  Kasy po- 
v i itowej, za nn.łą dopłatą do sprze
dania. W iadomość: B ccerow ska 9, 
i p , n a  lewo. b b o l 2 3.

PufMilffl253
t  i  J  L i i i j  jSiśd-2 Ł fe J  S3S! 
freblanki, nnuczycieiki, gospo
dynie, również każdy lepszy 
persynnl żeński i  me.ski, po
leca konc. biuro posad *£a* 
isilll Setlaer, Ecrlssad.

8977 1 3

do czynności biurowych pan- 
U3 w wieka 18—25 lat, mie
szkająca w Krakowie. Zna 
iumość jeżyków obcych pożą
dana.— Zgłoszenia przyjmuje 
Adminisiracya „K. Reformy".

90 ;l 1 0

Roinik i leśnik
Fpręiysly, euerg  z wyższ. wg-
ksztjłccfiiem  i (IłLig-dslniiy wszech
stronną praktykę, w agronomii c-nz 
kaliu ize  leśnej, obezna..y z pługami 
parów , i m oicrcw ., tudzież budową 
wszelkich budynków, przyjm ie po- 
»a iQ le: niczego, z-irządcy debr ino 
k ntro lera. U ym agam a skrom ne, 
ZgSraz.: 'b .taszk iew icz, Smolnik,
o. j-jUtnwiska. 8800 5 5

F a ic jf  M  W a i ®
r Iiiiiaaka elegancko um eblowanego 
z ko.ufuitern, w r;ov> oczesr.ej k a 
mienicy,' z osohnem .w piciem , bez 

zględu na cenę. Żjfioszfnia listo 
wnie przyjran .u  A 'm h iis traey a  „N. 
P e ru rm y ' p:nl Dr L. R, 88U7 5 0

,4 *£ *
M m ' i

R  ■

f e s  8

W Ę k■ T - - vyv i& M & T A X  ■

wŁJk
'Ę & m  -1

~w w m  %

:w  %

Księgarnia G, G e M n s fa  i Spófti i  M e w i a
poleca:

G e o g r a S i e z n ® » S t * t y s t ^ rcsMfy'

P o i s M
reia9GW3r,y I opracowany przez Sra EUGENIUSZA ROMtRA

prof. geografii Uniw. Lwowskiego, ze współudziałem licznycłi 
współpracowników. Całość atlasu składać się będzie z 3-cti 
zeszytów, u2 tablic, 70 map i lyluż k a rt teksta objaśniają
cego, Zeszyty I i II obejmujące po 11 tablic wyszły już z druku. 

Cena atlasu za całość wraz z tacą  15 K
Po ukazaniu się zeszytu trzeciego cena Atłasu podwyższona 

zostanie na 20 K. S177 2 i

l i s  ftb n fA  zaiasi M M  d i j h
kociołków kuchennych na w7odę dostarcza firma 

J. Wsrhsr, ZofeSai Sistlarsld, Erak^v/, Oreiifea 32.
Przyjmuje do pobielania wszelkie naczynia, także restau

racyjne. 8464 10 15

Ll S @ ® * 3 ? » © 2 i d

TilifSiW! M ii
Pokój kawalscski

fiontcw y. sJ-iiu-cctrt, ciepły, ?. la- 
z ie rk ą  i ptacdp-.kojcai, d la  spekoj- 
m*gS niężc?.y'/.ny. i>luc M atojki 7, 
111 p., n a  lewu. S ik i, 2 2

'pzgmM tm P t
Bateie przyrządy du 

BslM ii i strzyżenia.

HI* 3, EL
Kdr.ieia pofy-czek; liip c ieczn rcij, p su sy i-  
aycSł i w«ksiowycfe na elesosiaych \#a-

rz łn k e o h .

PrzyjmujO v/Idadki oszczędności

0

l U

i l W Z ’  * I-a  brzytw y

'  S K S S l ^ ^ K 2̂
R .p ieczae p rz -rząd y  do golenia, z 
iduem ostrzem  K 2-—, 3 —. Trzy- 

■ząd do g o lc i ia  -Fcriok t", z 6 *> 
•trzam i K 1 f 50 Dwusieczne ostrza 
capasowe, tuzin  K  3’50. ł-a ma- 
iząuki do strzyżen ia  K 7'50, S’50. 
(V'ymiai.a dozwolona lub zw rot pie- 
liędzy. Wy.-yła. za  zaliczką lub  po 
radeałaniu u a ieży tości c i k. nadw. 
lostaw ca J a n  Konrad, D o a  wywo- 
toii-y i wysyłkowy, Brux Nr 135R 
Czechy). Katalog gruwny z 4000 
/dbitcK za larmo. 6556 17 20

Godziny urzędowa od 10- 
-5 po południu. -

-12 rano i od
9022 l  6

j$ ss0ssese@ ® ss@ s® #####

B ? a  t y c h ,  k t ó r z y  s i ę  s a r n i  g o l ą
Pierwszym warunkiem szybkiego, przyjemnego i pięt a0g L golenia jest 
dobre ostrze brzytwy; najdroższy aparat pic. nie znaczy, gdy ostrze

jest złe. Najleps<ą urzyrwą jest otocnie ni-zaprieozenie

„FUrste.iklingeu.
aksamitem; estrze jej je6t bardzo trwałe, gdył każde 
ostrzone jest ręcsni«; nadaje się do wszystkich apa

ratów d i u o lenia, jar GRette i. d.
Tuzia Fiirstenkliiitje (34 ostrza) 5 K; doskonały 
masywny, posrebrzany ąarLt do golenia, w bardzo 

elegenokiej kasecie z imit. skóry i do ti go tuzin nożyków I‘tlr- 
slenkliago 12 A 89rib i j

D3UA KSSTŁS3, WiedeA, \  n i l  3, Jallenstrasse Nr 18/156.

H c w a  o ? d g n a £ v a  p c e z l s w a  1 s i t a i a  s ^ K i p I s a u a
cena 1 korona.

H a S s a f l a r z  n a  r o !k  1917

8565 5 d

rz.- i gr.-kzto!., cena 1 K 58 h.

W e « l i e a - « J © P M E r i i - la lE ! i i@ F  1917
(większy form at), eona 2 K.

jest do nabycia wg wszystkich 
księgarniach, trafikach, han
dlach papieru i n n a k ła d c y

l @ n .  J a e § - 3 r e
Bffttk* rniia 

li74’ćws ?asaż Sansmarpa 5

■Ib

115.000
l o s ć w  sT fi-usi

57J00
c o  d r a g i  l o s ,

w y g r a ć .
S fa |w ^ ż 3 K a  & ® ś J a ;a

1 ,0 0 0 .0 3 0
k © r © s

L O S Y  L O Y E R Y 1 U m m W H
f t a f r o z m a E t s s y c l i  n u m e r a c h

w demu bankowym M sE fe rS C o .
W iedeń Tuthiauben

C en a  t ip s e d a w a :

ąjssHa-Brŝ ŝaEJ toJBSsassiar îua m *shsb™3Ec
Na zamówienie kartą  korespondencyjną 

syłamy losy i czeki.

1 . & 8 a $ y
8 r2 4 8 £ Ł 3 S  1 2  S 1 4  g m d ^ ś a .  "W Ę .

W y g r a n e  i  p r e m i a  ^

S J ó w s e s  w f g y s a s  p |

20Q^NMSf 

4-3.il?®,

b.

islns i!a rapticl!
W  miejsce rekwirowaaych kotłów miedzianych wyrahmm 
kotły w różnych formach żelazne, ffocrołki kuchenna 
dawnych rozmiarów, cynowane lub cynkowane, są na 
składzie. Uskuteczniam wszelkie roboty w zakres ko

tlarski wchodzące. 8329 2 4

M B  feettóreka s. eifinbauiBa
Krafców-?8i!gflfjK 3 Mn 20 i HfóMcźn 1.

Udil >Iam lekcyj
ąry  n a  skrzypcach i fortepianie. 
W arnnk i przystępne. Do przegry
w ania fortepian. 
Mickiewicza 55.

Z głoszenia: Aleja 
8592 6 8

Mydło
toale t, i do p ran ia  w najlepszym  
g a tu n k u  poleca firm a L. "Weindling, 
Kraków, ul. Grodzka £6. 8769 4 10

j a i i a  s a l in a
wydaje K m e i sm aczne ob iadf. I rl. 
Sławkowska 11,1 piętro. 8789 5 12

Do sprzedania
płaszcz pluszowy, futrem  podbity, 
praw ie n o w y ; p*es rasowy, ładny, 
do tęińonia m yszy i szczurów. Dl. 
L oretańska 8, I  p., drzwi 4, m ię
dzy jt, 8— 11 przed poł. 8950 3 3

Z « i
k a c i l e i ł i s s  w  ś r ó d m i e ś c i u  E r a k c w a  przy jednej z batuzo ruch li
wych niic, 18 J a t  w o ln a  Od p o d a tk u ,  * komfortom (łazienki, elek
tryka), hipotecznie uregulow ana, Zgłoszenia ty lko  wprost od reflektan- 
tów pud „ Ś r ó d s u ie ś c te  2 5 0 “  p m jm n je  A dm inistracya „N. Refu*my“,

8928 2 3

Trzy małe wi;Ss
z kom pletnem  urządzeniom , tan io  do sprzedania. W hdom cśó i szczegóły:

SSKcrska, W isła ,  Śląsk  austr,,  willa „ J a s k ó ł k a " .
8916 2 3

z Pp. L e k a rz y prywatny

% Q 1

ycn rviedział o loiojscu pobytn urów  
Groir.ana, tio ringa. G ib k ieg o  i Kw iutkowskiego )nb innych leknrz- 
Pola^ów, chrześcijan, zn ijd u jący ch  się w A ustro-W ęgrzech (pouu aj,,c 

"Gsiicyę i W iedeń), zechce łaskaw ie podać podpisanej ich adresy, k tm a 
pa.zc.kuje, mc ąc zalecony pr ez ipkarzy wyinzd do m ie lc a  n lepszym 
klim acie d la pobyta przez zimę; opieki lek n ^ k ie j dla sieote i siedmio
letn iej dziewczynki. Pioszę jusró listem  poleconym. Kot.zt.a zwróci się 
z podziękowaniem. Kranów, ul. W olska 19. Pens.on  Ja n in a . F rancisska  
Porcz tńska. 8757 7 8

zenie.
Na okres zaopatrzenia 1 9 1 6 /1 7  zamierza zarząd woj

skowy kazać przyiządzać otręby, śrutówkę owsianą, krajankę 
buraczaną, melasa i t. d. na paszę dla koni, a mianowicie; 

saoiiiiry dla kśmf (suchapy z ofrąbj) 
p a sz ę  prasow aną  
i p a szę  m ieszą cą .

Odnośne offfrty ostemplowane i zapieczętowane, ozna
czone wyraźnie jako oferty, należy wnosić do 27  l is to 
pada 1.316 godz. 9 pracd j l  sk« Eiesr w  12. oddziale  
c. i  k  Ministersiwa wojny, w Wiedniu, I., Stubenring 1.

Oferty mają obejmować:
1) rodzaj wytworzyć się mającej paszy, wielkość, formę 

ęwzórj;
2) codzienną możność dostawy;
3) zapłatę za wytworzenie 100 kg gotowej paszy, na 

ładowanej do wagonu;
4) czy wyrób może być rozpoczęty zaraz;
5) dokładne położenie fabryui;
6) podmie stacyi kolejowej i czy jest tor przemysłowy;
7) przy sucharach dla koni wydatność ze 100 kg su

rowego nnteryału  i czy spoiwo może być dodane, jakiego 
ono jest rodzaju i podanie ceny.

Obliczenie wynagrouzenm za pracę musi obejmować 
koszta zała iowania, włożenie do worków i wyjęcie z nich, 
wogóle wszelkie koszta od chwili przyjęcia surowego mate
ria łu  aż do oddania gotowego wytworu.

Zawartość wilgoci gotowej paszy nie powinna prze
kraczać 12% ; nadto żąda się poręczenia za 6-miesięczną 
trwałość.

Nadmienia się., że mogą być uwzględniono oferty tylko 
tych oferentów-, któizy już w dziedzinie wytwórczości paszy 
działali z powodzeniem.

Ministerstwu wojny nieznani oferenci mają posłać świa
dectwo rzetelność i i sprawności (ewentualnie uwierzytelnione 
niomieck.e tłumaczenie) przez właśc.wą Izbę handlową i prze
mysłową do 15 listopada 1916 wprost do 12, oddziału Mini
sterstwa wojny.

W ra /je  niedotrzymania terminu dostawy odciągnie się 
za cetnar metryczny i za rozpoczęty tydzień 5%  z płacy 
wytwórczej.

Po otrzymaniu zlecenia dostawy należy zaniechać jako 
bezcelowych podań o rozszerzenie terminu dostawy, o zwol
nienie ud grzywny, oddalenie robotników i t. p.

Kwity na zapłatę podlegają podwójnej należytości stem
plowej podług skali II. ze strony biorącego pieniądze.

Zarząd wojsku wy zastrzega sobie prawo, że może każdej 
chwili i bez uwiadomienia kontrolować fahryki dla niego pra
cujące, a w razie potrzeby wyznaczyć do fabryki stały, organ 
nauzorczy.

Fo przyjęciu oferty ma odnośna fabryka bezzwłocznie 
przesłać Ministerstwu wojny 12. oddział dokładny wykaz 
wszj stkich w niej zadudnionych męskich sił robotniczych 
(także s ł kancelaryjnych) z podaniem wieku.

Oddalonych robotników należy wymieniać oddzielnie 
z podaniem, na jak  długo zostali zwolnieni. 9040

Z n a li- iŁ iite  *

silnej koiiStrnkcyi. z pismom vri- 
do 7.nem, d*vukolorowem, poleca 
K r .kowslcie Biuro ogłoszeń. Kraków, 
ni. Dunajew skiego 9. 8969 1 5

Do sprzedania
2 płaszcze, prawie nowe, 1 żreb- 
eowy, a  drugi a trachannw y. V,’i i -  
domość: Ul. B ersa  18, i ł  piętro. 

9021 1 3

D o  w y n a ję c ia
od 1 g ru d n ia  b. r., sypialnia i salon, 
tdogancko um eblowane.
1. 36, 1

OK W olska 
n020 1 2

dla Wydziałów pow ici, Red 
ssiiomycis okręg, miejskie la, 
dyrekc; j szKiil i i, p. i bablipte*.

Sześfifeiesini lat p i r a n i a

ten M a li lim
Pai-t. jot il. d la  dzieci poi. p. r*3c- 
e fo Iaw sk iO JJO , dyr. szkoły v , d 7.; 
i  Kolor, i e ro /, ohrazk. (Jena 8 0  li 
w ourawie t  K poleca Księg m i
li ód. Fab. E i s i s a e l b ł a c a  w  E r a -  
kowis, ul. ś-.v. Tcuteasaa 10.

9018 1 3

I H f  1
używ any, w iększych rozmiarów, a 
także i orządzenio kinvierniane za
kupię zaraz. Zgłoszenia pod 13. Ł. 
do dn ia  10 g rudn ia  b. r. przyjm uje 
Admin. ,.N  Reform y". 8911 2 S

_
pomocnik ogrodniczy, znaja.cy do 
brze hodowlę kwiatów  i inspektu, 
również trochę w arzyw nictw o na 
gruncie. W ikt porządny, opał św ia
tło i pensya, według umowy. Zgło
szenia: Z.etfząd ogrodów W ielkie 
Drogi pod Krakowem. 8579 3 3

HUfclAj
św iaJo  clektr., gaz, łazienki. K ra 
ków, R adziw iiłow ska 15. 8703 4 10

2  j j o f e o j ©
w śródm., d la  1 osoby, elegancko 
umeblowane, z e tn tra tn em  ogrze
waniem , Światłem elektrycznern i 
w indą, od 1 g rudnia  b. r. do w y
najęcia. Zgłoszenia pod Śródmieście 
przyjm uje Admin „N. Reform y". 

8918

O f e r t y :  fa&ryiffl „lsSrii“ ,
8930 2 3

Do sprzeOcnio
folwark nad W id ą , obeim ujacy 380 
morgów roli pierwszej klasy, w tern 
70 mor. wikliny, uudynki gospodar
ski* i inw entarz. W iaduinośe. „Konc. 
Binro adm in. realności" w Tarnow ie, 
nl. K rakow ska 6. 8949 2 4

Pledy angialsHit K 30 1 2 8  
lak iem  iutnaiaya K 38 i 42 
SertiaKi z reitaw. K 13 i z4 
Pończccfty grudę, para R 3’50 i 4

poleca
z powodu olbrzymiego zapasu firma:

RJ C20PP
Kruków Dl. Szewsko 13.

Zam ówienia z prowincyi za  a liczbą. 
W ym iana  dozwolona, 7856 15 20

TO

3 0.000

mm
ets, etę. 

S s z e a a

m l  8 1 ®  n  6  w .

S l s a r s z y  
pomocnik handlowy, z d z ia ła  ko- 
rzenrio - śniadankow ego pos.mknje 
posady zaraz. Zgłoszenia list. pod 
ki. P. 100. przyjm uje A iLninistr.
0N. Reformy". 8952 3 3

Z  t a s i e m k ą  
lab  z rozw oi.n  em używ ania łazienki 
potrzebny pokó)^ nieaineblow auy. 
Zgłoszenia pod S. S. prz jjo su je  
Adm in. „N. R eform y". 8951 2 3

O b ia d y
mięsne, z 3-cli dań po 2 K, wydaje 
w domu i na m iasto „Kuchnia do
mowa" W nkoram encie opust zna
czny. Ul, Sław kow ska 14, I p.

8 03 11 15

ląb fortepian używ any knpię. Ul. 
W olska 5, II  p. 8954 2 4

ru t iłowanego, kato lika, nizyjntie 
adw. Dr Mussil, ul. Karmelicka 15.

8o ;;i 2 &

p 0SZUt;L!je s i ?
m ieszkania  słoneczuego z 3 lub 4 
POkei, z .k u th n ią  i wygodam i. Zgło- 
FŁeu'a pud W y g Ł iia  przyim nje 
Adm in. ,.N. R efoim y11 8901 2 2

i l i p t e k a .
w Krzeszcwieach p a jS ik ą je  zaraz 
asy sten ta  lub asysten tk i farm acyi. 

8964 2 3

P r a c o w n i a
i sprzedaż kapeluszy m ęskich. P rze
rab ia  się kapelusze dem skie w n» j- 
r.ńwsrycli fasonach. D la przejezd
nych wykonuje s;ę w 24 goct/unach.

Sfiasałgiaw; M alec
Kraków, Rynek f łjfcn y  7.

8;óió 2 2

2 BitMpsiie pchola
z k ich n io , łazien* n, vzyuajm e za
raz  bezd, ietne m ałżeństw  o. Ul. Lo
re tań sk a  3, U p., drzw i 8,

63/8 3 3

M e b l e
używano do rp rzodania: sypialnia 
staroniem iecka, fortepian, u .ządze- 
nte nir.rowe i t. d. LI. Bonerowska 
1. 6, I p„ drzwi n a  lewo, pized po
łudniem  10—12, po południu 2 —4.

9 0 0 ' 2 3

K u p ię
w dobrym stan ie  futro dam skie, 
kołnierz, zarękaw ek, łóżko, otom anę 
1 „arnw an. żgłoszenia  lis t. pod 
I. W. Z, p rz ij .u a ja  A drain istracya 
„N. Reformy". 8994 2 2

ni i i
sporządza — udzie la  in fo m a cy j

Koices. Biuro zawodowa
ul. Tarłowska 10, !> p. przy Groblach
od god -iny 3«/, i od 0 7 , - 8,
we środy i soboty od 4—8, w n ie 
dzielo i św ięta  od 10—2. 8334 7 10

oramEffiÓ:S GKteM lff
S sile 3 5 do 20 lamp posz ..„uje Sa
lomon Jlim m eliilan, Podgórze. Mo
żna uwiadom ić l.a rlką . 8999 1 3

z, L
•siek.aną, zatudowuną w wagonach, 
kupuje ia b rrk a  skóry Foigl, Drosau 
staoYa Bssclnn, Bi)hxnm'wald.

9002 2 2

u tra c is ,  p a lta  i fu tra  m ę , J e  i a im  
skue. — S- Kdh unz’, SjracAa 5.

8526 3 20

Panienka
obejmie posadę w kancelary i dwor
skiej ; ew enti.a in ie  może także za
jąć się gospodarstwem  domowein i 
zastp.pić panią a  mm zaraz n a  wy
jazd. A dres: Zofia Rowińska, poste 
restan te , Tarnów'. 8667 6 6

Ztloiny btfeliaitsr
m ający 13 la t  p raatyk i, wedny od 
wojska, poBznknje postdy ' zaraz 
/'g łoszenia pod S33 przyjm uje Ad 
ruin, N R eform y". SWbO 2 •

2tiaiicy aos-oslałk 
żotiat” , wolny od w*.jska, posznknji 
posady od Nowego Rt-kn lub później 
Zgłoszenia przyjm uje z grzecznośo' 
Roman Florkiew icz, nl. Krowoder
ska 1. 67, II piętro. 8992 2 ć

U .a t ,v j s » iv a n a
pomocnica po. zibwo - tdogrefiozna 
znająca dział pocztowy, te lsg ra fi 
ozny, skła-laoio rnubunków, po.-ztr 
kuje posuiiy zaraz. Zgł zecia : ,.Po 
m csnica" Rzefroćlnu kola Bochni 

' uóog 2 2

K a o « y t 'io l a { I k l )
do przygotow ania c'o innłSKfe erfzatn, 
filozof, posz.ckaje słuchaczka filoz. 
Oferty z pody.ni.-rn warunków pod 
,-Filozofka" przyjm uje A 3iuinisir 
„N. Kaforray". 89S5 1 3

W  najbliższy cb. 
czyn amy

datach rozpo- 
8276 O 10

praktyczno kursy jęz,

i frii51A

z opłatą raiosirczną 5 kor.

K u r s f
nl. Szewska 17.

A n s o n a

p i  P i i i i S '
na  stóiMob o idyuaryę pctrze&ny od 
'Jc w e /o  llokn. /g ło szen ia  z odpisem 
świ«doctw, których się itis zwre i, 
nadsyłać do Zarziuin folw ark. Wi- 

tnnowice, poczta W adowice, 
8332 5 u

k il ll£?J
JE? 2 .

i i ł is r * ,r&Uwl Hala J l
Jozef Radomski, dyplomowany po 
mocrrik lekarsk i i specyalisća w 
tv sztuce mienienia (m asażu) c ia ła  
z 17to-let.Diąpr.-iŁtyką K arlsbadzką 
w ykonujo również wszeikio zabiegi 
wfidoh.-czn-czo, p ielęgnuje  chorych 
Etawia l.-ańki Ip ija w s i, oraz operny 
speeyalnie nagn io tk i i paznokci*' 
Ul. Krowoderska, i. 39, w suterenw  

S076 -3 10

illf s a n ia illm
oraz żałobnu n a  składzie.

P s H c r o  ^
Rynek 43, I p., Linia A.-B.

nad skiei-em p. W iskidy.
Ceny bardzo przystępno 

8 06 5 6

I l s t M i i - t ó e
n»  przepukliny (ruptnry), pępka, 
brzucha i pachw iny. Opaski b r n -  
szne dla pań. (Vnniki darmo. ffl. L 
re iaezek , Sanitier 12. 8680 3 3

Biuro i Szkoła p i.am a  i pomnażacis 
pi„m na niaszynaci)

Eebs&f
Ejralióti', U cryt siąga, 4,3

wykonuje wszelkie prące szybko 
sta ran n ie  i po cor.ach um iai. uwaP 
nych. K urs n a u l i  p isan ia  15 K 

8798 4 24

P a l e n l e w a a e
m ydło pUskowo przt-syta za pobrn- 
moru t! K 50 h w woicczk h 5 kl 
Zorząd dóbr Jurków , p. Czchów. 

8385 4 4

Radzim y swym Odbiorcom, by po 
robili zawczasu zaps-.y towarów 
płóciennych. J e s t  to dii.tiąi r?.»d- 
koaci-j, że to  tow ary m a wę d» 
zbytu  Ala i to n ie potrwa dług* 
więc czjTsprędzoj zażadaó rrbek. 
fczczcgóiuie zalecam y zam ówić:

£0 ni. resztaS zefirów, barcha
nów, rsifonów , iiicbiesKiego drukii 
i t. tL, 2—8 m. d ługu b, jfó I\.

£0 rn. s/.rf„nii, dobrego trw ałegi 
tow arn, n  '-dttjąoege się r a  wszelk* 
bieliznę, 80 K.

20 rn. najlepszego białego adam a 
s.-.kn alzackiego na po .ryo .e  Mie> 
yO cm. hztrot.ości, UO K.

2 kołdry a wełnianego a Kasą 
100 K.

20 tu. eleganckiej flanoli n a  zi- 
mową bieliznę dam ską i m ęzaa 
80 K. 7390 &  O
B r c c i a  K r s j c a r ,  tk a ln ia  wyrobów 
lnianych i bawelniuU} ch S O w a ś k f

L. 24187/16, 6984 2 }

W ogłoszeniu tutojszem z 11 listopada 1916 1. 23.628 
któren ogłoszono termin licytacyjny dia wydzierżawieni) 
dóbr tabularnych Duliby, w y k re£ Iff s it; ostatni ustęj 
orznuący: „Ewentualne n a d o f e r ty  mogą być uwzględniom 
tylko do 21 godzin po licytacyi".

P  'i reflektującym na dzierżawę zwraca się uwagt 
że wykreślony u-tęp należy uważać za niebyły i nieobowią 
żujący.

W  Stryja, dnia 19 listopada 1916.

C. k komisarz rządowy:
B r ^ łyscczańsk iU

Z drukami Literackiej n Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10,- Rzadca dnikarui L, K, Górski,


